
U S O T  WIADOMOŚCI
Zgromadzenie Narodowe uchwali­

ło dziś votum zauiania dla rządu 
F R A w C JA : Ramadiera. Rząd domagał się votum

zaufania w sprawie nowej ordy­
nacji wyborczej do samorządu.

6 H A 7 Y L IA

Fo rozwiązaniu partii bzmunłS: 
tvcznej rząd brazylijski zdelegalizo 
wał partię konstytucyjna oraz par­
tią postępowo — ludową ze wzglą­
du .,na ich sympatią do komuniz-
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„PSL IDZIE PO UNII PODZIEMIA
1 PODZIEMIE JEST Z PSL ZADOWOLONE”

W
Współpraca partii Mikołajczyka z W i N 

iotle procesu Kiepokóiczyckiep Mierzwy i towarzyszy
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Dnia 11 b. m. p rze d  W o jsko w ym  Sgoełr R e jo ­
n o w ym  w K ra k o w ie  ro zp o c zą ł się proces N ie p u kó ł- 
c zy c k ie g o , M ie r zw y  i w s p o io s k a rżo n y c n .

SADOW I PRZEW ODNICZY PPŁK. KI1MOWIECK1. 
O SK /vR Z/ ZASTĘPCA NACZELNEGO PROKUR ATORA 
WP. PŁK Z a R AKOW SKI. JAKO ŁAWNICY Z A SIA ­
DAJĄ MJR, Z A B l OW SKI I MJR. M AŁACHOW SKI. O- 
BRONĘ W NOSZĄ ADW OKACI; M AŚLANK O , HAIL-
p e r n , D n u s z k o w s k i , f e c z e n i k , l i e b e s k i n d , s a -
ttORA, GROS, ZAW ADZKI, IMMERGŁTJECK, TUREK  
KO SIŃSK I. K. OSTROW SKI, WONEJ I JAK ŁBOW SKI.

Po zebraniu od oskarżonych danych personalnych, sąd 
za zgodą stion , postanowi! uznać aki oskarżenia za odczy- 
lany i przystąpił rto rozprawy. (Przebieg rozprawy poda- 
iem y na sir. 3-ej). _______

Akt oskarżenia

OSK KARCZMARCZYK  
ZEZNAJE...

Od sierpn ia  do października 
1946 r. trw ała  likw idacja siatki 
szpiegowskiej, dz iałającej pod 
k ryp ton im em  ..Izba K ontroli". O- 
p iera jąc  się na  ogniw ach organi-

nowy t u r  u  d b o d z e  p o d z i e m i a
j now y ETAP M  URODZĘ PS I

Rozpoczęty w Krakowie 
.̂ ■CDoes przyniesie nam u jaw ­
nienie nowpgo etapu rozwo- 
U reakcyjnego podziem ia i 

"owego etapu rozwoju PSL.
odziem ie, jakie znaliśm y  

2 dotychczasow ych procesów  
było organizacją polilycz  

11 ą. Organizacja polityczną
Nobliw ego typu, zajm ującą  

z jednej strony POSPOLI 
1VM BANDYTYZM EM . z 
A ugiej W YW IĄDĘM  WOJ 

&OWYM na potrzeby angfo 
ja k ich  protektorów  gen. A n- 
ersa A le, m im o tych  cech  

Nobliw ych, różniących nasze 
°°lskie podziemi^ reakers jne  
,cl organizacji politycznych ty 
&U, nazw ijm y to tak, norm al- 
nego, ogóiny charakter podzie 
rna bvł polityczny. Podzie­

mie dążyło do obalenia w ła-  
c"y ludow ej, do orz . w róce­
nia w ładzy kapitalistycznej i 
'bszarników w  Polsce. To jest 
ul fa łszyw y, szkodliw y, w ro- 

m teresom  narodu, wrogi 
,vm bardziej interesom  mas 
"clowych, ale polityczna —
0 lest polityka.

W procesie toczącym  sie ci­
en ie, sprawa przedstawia  

,'lę inaczej. O czyw iście i tu -
1 są zachow ane pozory „po­
myki11, ale treść u legła zm ia- 
'■a. ,,B. W .“, z którym  spoty  
( atpv się p0 ra2, p ierw szy

oe instytucja o której m o- 
funkcjonow ała już daw - 

ei) teraz w ysuw a sie na 
pochłania niejaKo inne 

m^kcje podziemia. ,,F. W.'1—  
znaczy ..Brygady W ywia- 

Podziem ie przeobra 
jjat(sie  w  jedną w ielka „siat- 

wyw iadow czą. Na czyich  
wgach?

L ^ e n  proces ma, rzecz ja=na, 
korzenie w  treści podzie 

i ;la- Jest zw iązany z położe- 
„5rn- w jakim znaleźli się 

•„.Odstawicie! e interesów  
.'"kiego kapitału i obsza” 

Vl’p w  nasiłym kraju. Pobi- 
 ̂Wewnątrz kraju. pobici bez 
„r lnj perspektvw v na ..ode 

T e  3ie“ w przyszłości, m a- 
'v iko jedna nadzieje: Obce 

<"Tety. które narzucą naro- 
y 1 Polskiemu z powrotem  

Panowanie.
Prawda — nic nie za- 

" aby te bagnety bv-
i.s" ak skore do oddawania  

pp' Andersem  i Zale- 
iijąT' Co prawda — w szyscy  
~ realnie oceniający sy ­

tuacje m iędzynarodową, w ie  
dzą, że o jaldejs now ej „trze 
ciej w ojn ie11 nie ma 3 n ie m o­
że być m ow y. Nie m oże b^ć 
moWy co na.imniei poki żv.,e 
nasze pokolenie, pokolenie, 
które przezylo w ojnę ' ostat­
nią. A le coz mają robić ban­
kruci? Tonący brzytw y sie  
chw yta.

Nasza reakcja w ysługuje  
sie czym  .noże w łaścicielom  
bagnetów , które pozostały jej 
ostatnią i jedyną choć sła ­
biutką, nadzieją. Ci panow ie  
zaś potrzebują od naszej reak 
cji przede w szystk im  jedne­
go: M A T E R IA łO W  SZ PIE ­
GOWSKICH.

A kt oskarżenia św iadczy  
również o now ym  etapie roz­
w oju stosunków  pom iędzy  
PSL  a podziem iem  — tym  
podziem iem . które zajm uje  
sie już głów nie w y  w ładem.

Dotąd m ieliśm y kontakty  
powiązania organizacyjne po­
m iędzy podziem iem  a PSL  w  
terenie Jeśli w ystępow ały  
one na „górach11 organizacyj­
nych  — to raczej w  form ie u. 
sług  św iadczonych podziem iu  
przez poszczególnych działa­
czy PSL  (w ym ienim y choc.aż 
by Zygm unta A ugustyńsk ie- 
go). M ieliśm y w spólnotę idoo 
logiczną, w spólnotę lin ii poli­
tycznej, tendencji i zasad p > 
m iedzy kierow nictw em  PSL  
a kierow nictw em  podziem ia  
Ale bezpośrednia unia perso­
nalna pomiędzy PSL  a pod­
ziem iem  w tej form ie, w ja­
kiej —  podług aktu oskarże­
nia —  w ystępuje ona w  K ra­
kow ie to sw ojego rodzaju 
nowość. Obok sieb ie zasiadają 
na ław ie  oskarżonych p 
M ierzwa (zastępca sekretarza  
gór NKW PS u  p. W ójcika 
i płk. NiepokólczvcKi. komen  
dant g łów ny W iN, pan prof 
Buczek redaktor naczelny  
„Piasta11 i sanacyjny w o ,ew o- 
da K arczm arczyk wraz z b 
posłem OZON-u, pan°m  Osta 
fmem. Sanacyjny WiN i PSL  
— peeselow cv krakowscy  
spotkali sie ze sobą już nie
1vlko ideologicznie, lecz w
bezpośredniej organizacyjne  
robocie.

Tak stw ierdza akt oskar­
żenia.

Zobaczymy jaki będzie 
przebieg procesu.

KOMAN W EFFEL

zacyjnych Wiljl i Polskiego S tron 
nictw a Lliijóu ego — „Izba K on­
troli" grom adziła  w iadom ości, sta 
now iące TA JEM N ICE PAŃSTW O 
WE I W OJSKOW E, ja k  również 
w iadom ości o stosunK ach w ewnę 
trzno . politycznych w Polscp i 
p rzekazyw ała je  — % jed n e j s tro ­
ny — k ierow nictw u Polskiego 
S tron. Ludowego, a  z d rug ie j stro  
ny — w rogim  Polsce ośrodkom  
zagranicznym  oraz obcem u w y ­
w iadow i.

1 historii „BW*’
„B rygady Wywiaaow cze“ (BW) 

zorganizow ane zostały przez e- 
m ig racje  lonoyńską jeszcze w cza 
sie okupacji. Z aaan iem  ich było 
prow adzenie w yw iadu w śród de­
m okratycznych organizacji n iepo­
dległościowych. Jednym  z tw;ó r- . 
ców tych brygad był osk STltZA Ł 
KOW SKI.

Oto co mówi osk. S trza łkow ­
sk i; Z adaniem  BW byio sledze 
nie całego ruchu lewicowego, 
prow adzenie ew idencji w szyst­
kich działaczy ruchu  lew icow e­
go od sk ra jn y ch  do um ia rk o w a­
nych. SialKa, k tó rą  k ierow ałem  
rozpracow yw ała PPK, SL, AL 
R PPS, SL, Wici BCh, zw raca­
jąc  g łów nie uw agę n a  część le ­
wicow ą, b ard z ie j postępow ą o- 
raz  S tronnictw o D em okratycz­
ne, m nie j dokładnie  zaś n a  PPS 
ze w zględu na  duże opanow a­
nie te j p a rtii przez WRN.
N a czym polegało to  „rozpra-

cji „na rów ni z G estapo i ęzęsto 
w porozum ieniu z  n im “ do f i ­
zycznego niszczenia działaczy kon 
spiracy jnych , zarow no w  o rg an i­
zacjach lew icow ych, jak  i w  o r ­

ganach delegatury. (Zastępca 
szefa B i P -u  inż M AKOW IEf KI, 
prof. H AN DELSJfA N, K rohelskn 
i w ielu innych).

Po w yzw oleniu Polski spod o- 
kupacji — kra jow e i zagraniczne 
ośrodki le ak c ji ROZPOCZĘŁY 
PRACE .VAD OBALENIEM  U S ­
TROJE! DEM OKRATYCZNEGO. 
Jeanym  z najw ażniejszych  odcin­
ków te j1 w alkj była akcja  wywda 
du politycznego, gospodarczego i 
w ojskow ego.

itowsfała 
„M a Kdiitrcliu

„Izba K ontro li pow stała  w  w y­
niku połączenia się siatki „B ry­
gad W yw iadow czych" sia tk i w y­
w iadu D elegaluryyjS ił Z brojnych 
na k ra j, a następn ie  W iN -u, ko­
m órki w yw iadu w ojskow ego t. 
7w. „A kcji Z “ i k ad ry  in fo rm a­
torów  z szeregów  PSL . T ak zo r­
ganizow ana ..Izba" rozpoczęła 
działalność szpiegowską na te re ­
nie całego k ra ju ."

„ f c b a  K o n f r o H *
3  . '

S łpsu jte i m iędzy .Izbą K onho- 
l i - a PSL ch a rak te ry zu je  ak1 o- 
skarżenia następu jąco :

„K ierow nictw o sia tk i szpi«goiv- 
sk iej w ykorzystu jąc d ia  swoich 
celów bazę organ izacy jną TViN 
i PSL nakazało  podległym  so­
bie kom órkom  ścisłą w społpra 
cę 7. poszczególnym i ogniw am i 
strornnptwa', od najniższych do 
najw yższych a to  drogą an g a ­
żow ania członków PSL w ch a ­
rak te rze  agentów  sia tk i oraz re 
gu lam ego  p rzekazyw ania m a­
teriałów  w yw iadow czych k ie ­
row nictw u stronnictw a".

Jak wacowała 
si?tka

s^piegtroska
In fo rm acje  szpiegowskie, w śród 

których poczesne m iejsce zajm o- 
v. ały inform acje  o W ojsku Pol 
skiin  i jego tajem nicach, p rzesy­
łano do cen trali, k tó ra  z kolei

Pfzpd kongresem SF!G
M m iistrow ii* s o c ja lis ty c z n i 

z a r z u te m  z d r a d y  interesów  
k la s y  r o b o tn ic z e ;

PARYŻ, wtorek  
W przededniu kongresu krajowego socjalistów francu­

skich SFIO pogląd reprezentow any przez sekretarza gen e­
ralnego partii GUY MOLLETA zyskuje coraz now ych zw o­
lenników . W paryskich kołach politycznych podaje się. że 
M ollet potępia dotychczasow ą politykę rządu, uważając, ze 
nie jest ona /.godna z w ytycznym i uchw alonym i na ostat­
nim kongresie.

Znam y dzieci wiem !r że są »re 
szta bez złych intencji — pi ze*
korne.

D latego dzieciaki w idoczne na 
,:dięc;u usiad ły  w łaśnie w cieniu 
nap isu : „Nie dep tać traw n ik ó w ’’. 
A może jeszcze nie um ieją  czy- 
!ać?

W nażdym  razip w ybaczam y 
im to. Nie w ybaczylibyśm y i©d* 
nak starszym , gdyby rozsiedli sie 
na tych traw nikach- na k tó rych  
n :e w olno siadać.

W kon sekw encji 
dom aga się on u- 
U ąpicnia m in i­
strów  socjalistycz­
nych. ?,a w nios- 
kiem  M olleta wypo 
w iedziały się — 
jak  dotychczas — 
federacje  so c ja li­
styczne O ranu  i 
A lgieru oraz dep ar 

tam entów  Sekw any, Somme..- 
G ąrd, P uy  de Dome, A lpes M ari- 
tim es, Ule, H erau lt i Rhone.

Federacja  R none poddaje  su ro ­
w ej k ry ty ce  po litykę  m in istrów  
socjalistycznych, zarzucając  im  
„ZDRADĘ IN TERESÓW  KLA SY

ROBO TN ICZEJ" oraz dom aga się 
ustąpienia m in istrów  Socjalistycz 
nych i jedności akcji z kom un ista­
mi, celem  u tw orzeń .a  rządu ludo­
wego.

J a k  w idać, opinia socjalistyczna 
w R hone odnośnie polityki m in i­
s trów  SFIO  — pisze M arcel Ca- 
chin — pokryw a się zc zdaniem  
M olleta, ale konk luzja  icn nie o- 
g ranicza się do elem entów  nega­
tyw nych  jak  w niosek M olleta. P ro  
ponu je  ona środek  zaradczy, tj. 
zaa tjsow am e jedności akcji i uzna 
je, i e  p a rt ia  socjalistyczna nie m a 
inne j drogi jak  przym ierze i je d ­
ność w szystk ich  organ izacji ro ­
botniczych.

S p o r t o w c y

ra^itccy iatla 
do P a r y ż a

PARYŻ, m o re k
W ładze radzieck ie  podały do 

w iadom ości że zam ierzają  w ysłać 
sw ą delagację  m łodzieżow ą na 
m iędzynarodow e akadem .ck ie  za- 
w od \ sportow e, k tó re  odbędą się 
w P aryżu  w  dn iach  od 24 do 31 
s ierpn ia , W zaw odach tych  udział 
w ezm ą następu jące  k ia je : Po lska, 
F rancja . C zechosłow acja Jugosła ­
w ia W ęgry Szw ajcaria i Szw e­
cja. oraz delegacje sportow e a n ­
gielskich i szkockich u n iw ersy te ­
tów'.

OSK. OSK. NIEPOKÓLCZYCKI I MIERZWA
cow yw am e" w yjaśn ił osk. K A R ­
CZM ARCZYK.

„W pew nych  dziedzinach, sł ano 
w isko naszej organizacji w  t r a ­
k tow an iu  polskich o rganizacji le ­
w icowych ZBIEG A ŁO  S ię  ZE 
STANOW ISKIEM  GESTA PO. Po 
stępow anie nasze różniło się od 
postępow ania G estapo tym , ie  o r­
ganizacje lew ieuw e G estapo likw i 
dowaio doraźnie, 

s ia tk a  zaś BW m iała za zadanie 
zdobycie tak ie j pozycji? k tó ra  
by u ła tw iła  nam  w 'alke z o rg a ­
nizacjam i lew icow ym i w  m o­
m encie deeydu.iąrym , p rzy  u -  
g run low an iu  w ładzy rządu  lo n ­
dyńskiego Dodaję, że w ykony­
w ałem  ty lko zarządzenia moich 
w ładz tj. rządu  loudyi—kiego, 
p rem ierem  którego >yl M IK O ­
ŁA JCZY K".
Akt oskarżerua — - tw ie rd za  S? 

że w w yniku  tegp  -'odz^iu 
c, -vcznych rząd u  londyńskiego, 

^ jSE kćyjne ie m e n ty  .. 
i- v . " p i ły  już $  bkrcsfe

p rzesy ła ła  je  do oddziału  sztabu  
t. zw . po lsk ich  sił zb ro jnych  w  
L ondynie  do  k ierow nic tw a PSL , 
do pew nych  przedstaw icieli ob­
cych pań stw  w  P olsce i  do yen 
ANDERSA w e Włoszech. Na cele 
w yw iadow cze o trzym yw ali oskar 
żeni z zag ran icy  pow ażne cum y.
Osk. N IEPOK OLCZY CKI o trzy ­
m ał w  jednej d o tac ii 23 tys. d  >- 
larów . Osk. STRZAŁKOW SKI,
K ARCZM ARCZYK i inn i lóżne  
sum y.

Siatka szpiegow­
ska, a prezes PSL

Mikołajczak
Do kierow nictw a PSL  p rzesy­

łano  rap o r ty  szpiegow skie po 
p rzez  lu iz : , ctórzy u te y m y w a li 
s ta le  k -n ta] ty  im ę d r  kierov n ic -
tw em  s ia tk i szpiegow ski11; 1 k ie - ' średnictw em  trzeciej oseby oi 
iw w iic tw em  P sK . A k t oskai Lenia M ierzei/: r a p o n y  wj-w id o  
c& irak te ryzu ja  dO iJauhiu dz ia la i ź a  ma* czer l e i  dla k .^ ro w ric  
m  pęk, KyjCA TANĄ, Ł t i ry  T J  tw a  P5.I*

Jednym  z k ierow ników  sia tk i 
szpiegow skiej i jednocześnie u trzy 
m yw ał sta le  łączność z osk. Bucz 
kiem. czołowym działaczem  PSL. 
K ot przekazyw ał osk. Buczkowi ra 
porty  szpiegow skie, k tó re  te n  l - 
s ta tn l oddaw ał osk. K ABATOW I 
sek re tarzow i zarządu w ojew ódz­
kiego PSL  w- K rakow ie, d la  p rz e ­
k azan ia  ich pocztą o rgan izacy j­
ną  do prezesa M ikołajczyka. T en ­
że sam  K ab at o trzym yw ał od 
członka szajki szpiegowskiej i jfed 
noeześnie członka P S L  — rapo r­
ty  szpiegow skie d la  przekazania 
ich k ierow nic tw u  PSL.

D ruga ta  jed n ak  n ie  zadaw a­
la ła  k ierow nic tw a sia tk i szpie­
gow skiej, k tó re  sta le  p rzem yśli- 
w ało n ad  je j u sp raw nien iem . Ja k  
zeznaw ał osi S trza łkow sk i sgpE 
łączności s ia tk i szpiegow skiej L e­
w andow ski rozm aw iał z  sek id ig r 
k ą  osobistą M ikołajczyka (m iejsce 
hi storyczneg spo tkum a —  fea ■ 
w iam ia  n a  pl. W olności w  Ł odzi 
o ty m  ja k  dostarczyć rap o n ; Wy; 
w iaJow cze bezpośrednio  M iko­
łajczykow i. C y tu jem y dosłow nie 
ak t oskarżen ia; Po zi-elacjonowa- 
n iu  przez sek re ta i’k ę  p ro jek tu  te j 
now ej drogi p rzekazyw an ia  m a te ­
ria łów  w yw iadow czych

M ikołajczyk —■ w eaług  zeznsn
osk. S trzałkow skiego  — użnkł, 
źe osobisty  kon tak tow an ie  jg t 
a | i m  łączn ika  tl w zględów 
konsp iracy jnych  je s t n iew ygo­
d n e  i jak o  p u n k t dostarczan ia  
d la  siebie m ateria łów  w yw ia­
dow czych sia tk i w skazał osk- 
M ierzw ę w K rakow ie.

T ak  też  się sta ło : osk. K et p rze ­
kazał w  lokalu  zarzgdu  v ojewód : 
k iego P S L  w  K rakow ie  za p n-

P la n y  p o d zie m ia  
po utworzeniu Rządu 

Jedności Narodowej
D ziałam  a, m ające doprow adzić 

do obalenia u stro ju  dem okratycz- 
neg d n ie  ogi aniczały się do a.ccji 
szpiegow skiej. R ów nolegle z tą  
ak c ją  szły  d z ia łan ia  d e s tru k cy j­
ne vew natrz  k ra ju . O p lanach  
podzien ia  w zw iązku z u tw orze­
niem R ządu Jedności N aiodow ej 
m ów ią dokum enty  nielegalne, cy­
tow ane w  akcie  oskarżen ia  

„Stosunek nas* do patrio tów  
(M ikołajczyk, K iernik) .iest po ­
zytyw ny. M usim y s ta ra ć  sie 
w z a je m n y  uzupełniać. Oni m u­
szą oficjuinie przedłużać nasze 
mvślj i lansować je  na arenie 
t. zw. Rządu Jedności Narodo­
wej, my musimy przedłużać ich 
pozytywne bwtuowisko wobec 
spraWS h* odo rffu poSziem- 
nę-m, dopowiada jac  to  wszyst­
ko, czego oni oficjalnie wypo­
wiedzieć uje mogą".
O sta i owIoku podziem ia do Ml 

ł.o łajczyka m ów ją wyraźnie inne  
dokum enty , dy tow ane w akcie  o- 
^ .a iż e n ią . "Y ek ich  sp row adza 
sil! do ifego: N IE M A SPR ZEC Z- 
ĆOSGI M IEDZY H N 1 \  rO L l-  

1Y CZN Ą  P N I I  L IN II) PO L I- 
T Y C Z N 1 PO D Z IE M IA  P S L  
IDZI) P '„  I  'N II  W IN -U  I PO D ­
ZIEM IE JE S T  Z P S L  ZADOW O­
LONE.

0=k M ierzw a u ją ł to  lap id a r­
nie i jasno  „D oszedłem  do przeko 
nania , że podziem ie postaw iło
kartę Ja PSL1-. Reasumując to 
"'szystko, aki oskarżenia rjw iir- 
dza

, Kięrowitich, o podziemia * w 
tej liczbie i  pger. a: ohceg > w y- 
tmtju w Eo Iseę oYaz

jem  dem okratycznym  w Polsce".
P la tfo rm a ta obejmow ała: sy- 

s itm a ty czn e  dostarczan ie  PSL- 
owi przez podziem ie m ateriałów  
w yw iadow czych i inform acji po­
litycznych, w ym iany  m ile r ia ło t; 
p ropagandow ych, zorganizow anie 
in sp irac ji poglądów  podziem ia w- 
PSL, pomoc w organizow aniu  kół 
terenow ych  PSL, uzgadaian ie  a -  
k tua lnycb  D o c ią g n ię ć  politycz­
nych i p rak tyczną pomoc w rtk *  
lif-acji tyi h pociągnięć.

W m yśl tj ch założeń, k ierow ­
nictw o sia tk i szpiegow skiej pod­
porządkow ało  całą sw ą dz ia ła l­
ność potrzebom  k ierow nictw a 
PSL.

W spólna propaganda P S L  
i podziem ia

A kt oska: ze r la  podaje  w m lką 
ilość fak tów , św iadczących o 
w spólnej p ropagandzie, rto w ąd zo  
n e j przez podziem ie i P SL

Jednym  z głównych celów, jak i 
staw iała srbie t„ propagandą było 
rotbicie jedności robotniczej. Insiru 
keje podziemia polecały „GRAĆ 
NA AMBICJACH EARTI.INYCH”. 
W tej dziedzinii podziemie i PSL 
udzielały wszcchstronn«\i pomory 
WRN. które wydało np. nakła­
dem WIN I w drukarni WIN pod 
firm a władz naczelnych PPS pro- 
woka irską broszurę . DO TOWA­
RZYSZY P P S ”. Ogłoszono sfał­
szowane instrulccie, pochodzące rze­
kom" 7. KC PPR, zawierające hasła 
1 polecenia o których autorzy wie­
dzieli1 ;źe są sprzeczne z polityka fet 
partii, a które miały,;być ujęte iako 
„argum enty” w walce. Akcja ta 
w której oczerri r.„ nie tylko po­
szczególnych dzlałsi y demokratyez 
u y r’- ł pon.czegułne stronnictwa, 
ale t w której oczerniano ro lsk ę  — 
nosił- nazwę akcji „ÓPLUSKT IA- 
NIE“

Ciąg nj str, 3̂  d si
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D ECYZJA rządu Parlii 
Pracy wznowienia roko* 

wań w sprawie układu handlo­
wego ze Związkiem Hgtlzlec- 
kim jest jedną t  nielicznych 
jakie zo ita lf entuzjastycznie 

1 powitane przei. niemal cale 
=j 'poleozeństwo b rj lyjskie. Uwa- 
|  za się jc n|c yiltn jaku ko- 
1 ilcczmwć wypływatąea z nbiek 
i  tywnyoli warunków ekanomic/- 
§ nych ale le i jako oznakę za- 
|  cicśnlenla oardzicj przyjaznrrh 
|  sto.Miloktln ze Związkiem Ra- 
5 dzltckim j demokracjami Imio- 
s  Wyini w Europie żrodkowo- 
5 wschodniej oraz próbę itnicza- 
3 Icjlilania polityki zag.anicznej 
3 W. Bretanii od wpływów ame- 
3 rykańsklch,
5 Po objęciu władzy w roku 
|  lBat, rząd Parlii Pracy szukał 

Wyjścia z narastających trudno 
śoi gospodarczych we współ­
pracy zc etanam i Zejdnoczony- 
mi. Okazało się jednak, ze oy- 
ła to przysłowiow>a wapoipraca 
konia z leżużcem przy czym 
koniem atall ylę A.igllcy Okres 
powojenny churakteryzuje sta­
łe w ypieranie Anglii przez LSa  
z je j tradycyjnych rynków 
zbytu 1 zakupu surowców. Ka­
nada, Płd Afryka. Turcja, Orc 
cja. kraje środkowego wschodu 
i zachodniej Europy — jeden 
po drugim padały tradycyjne 
bastiony angielskiego kapitnlu. 

ADZIE,IĄ pi awicowych
polityków angielskich by­

ła pożyczka amerykańska, któ­
ra w l ii. wyrachowanlauh mia­
ła Anglii dać czas na złapanie 
oddechu, Tylko tym da się wy- 
tłumaczyć przyjęcie przez par­
lament brytyjski nadzwyczaj 
uciążliwych warunków na ja ­
kich Stany Zjednoczone udzie­
liły Anglii pożyczki Rozczaro­
wanie nastąpiło szybko Wkrót 
cc po udzieleniu pożyczki USA 
zniosły kontrole cen I ceny, 
naturalnie skoczyły w górę, a 
wartość nożyczki odpowiednio 
ztnaiata. „Sześć miesięcy po 
podjęciu przez Anglię plerw- 

|  szej transzy pożyczki każdy 
|  aolar równał się wartości DO 
( centów w ostatnim  tygodniu 

t. trtość jego nie przekraczała 1 
90 centów" — oświadczy! mini- g 
ster skarbu DALTON Co włę- 

Ar.i, nkozatn się niezmiernie 3 
trudntm , a cza u ml wprosi nie s  
możliwym uzyskanie w Stinacn 
/Jednoczonym  tych narzędzi 11 
maszyn, które byty potrzebne 
órnlctwu i przemi «lnwl brytyj- |  
SKiemii nawei za wygórowane I  
ceny na rynitu amerykan kim. 1 
Nawet dla najbardziej wątpia- 3 

|  * vch stiło  się zrozumiałe. że § 
I  USA gotowe są dostarczyć 5 
1 Angli) filmów, tytoniu I gu- § 
|  my do zycla hez żadnych ogra* = 
|  niczeń ale nie ironią nic by |  
^  usprawnić przemysł brytyjski i =
I  *wlększvć jego produkcję ,.Tfl- 5 

Ul człowiek pt-yy zdrowych |  
ztr.yslach beuzlr popierał swa jg 
lego konkurenta" -  powiedział 1 

3  ż,vv o oktasKlwany przez kole. 8 
1 gńw sen, Taylor tt czasie drlia 
i  ty nad możliwością noweł po- I  
|  mocy rlnansnwel dla Atimli 3 
I  *1* O T E / nlcuolknlonym § 
1 ■ stal się zwrot Anglii 3
1 ku krajni,, europejskim I a 
|  /w iązkow i Radzieckiemu, kló- 
|  rych planow i gospodarka jest 

najlepszą gwarancją tenUlno- 
Wflśnl I solidności w śtosnn- 
kach hm dlott eh PnflpLanlc tt- 
kledu handlowego z Polską 
bvlo pierwszym lego objawem, 
wysianie delegacji handlowej do 

Mn-k\vv i wiceministrem WIL­
SONEM na czele — innym.

Wskutek jednslt nacisku USA 
rokowania, które już były na 
ukończeniu zostały przerwane. 
Pretekstem  do tego sta’a sit 
łądt-nle ZSRR, udzielenia prx*.t 
Anglię warunków prolongaty 

§ długu z okresu y>. lennego, nie 
gorszych oa tych jakich W. Bry 
tania udzieliła innym sojuszni­
kom Obecnie oświadczenie Wił 
sona o ponownym wyjeździć 
delegacji handlowej do Mo­
skwy jest poirednliTi przyzna­
niem, zie. *e rozbicie poprze­
dnich rokowań, liyto dyktowa­
ne tylko naciskiem zewnętrz- 
nvm, a nie prawdziwymi Inte­
resami narodu angielskiego, 

ANDRZEJ liRONOWŚKl
nm-inwuwmms

950-lecie
Gdańska

P re zy d e n t R. P . 
h o n o ro w ym  ohyw atelem  

m iasta
GDAŃSK w torek

W dniu 10 sierpnia w G dańsku 
odbyty si? uroczyste odchody H60 
lecia m iasia G łów ne uroczystości 
odbyły się przy ul L lgnlcklej 
przed domem, który dzięki in i­
cja tyw ie  P rezydenta  lit P, B. Ble 
ru ta  został całkow irię odrem on­
tow any l oddany do użytku n a j 
biedniejszym .

MRN m iaste G dańsko na po 
siedzeniu p lenarnym  w dtvT\ 7 7 
47 r. nadała  PreżcdetilrW i P, P 
B O Lf.#lA V tO W I B tL ltL  1 i W 
obyw atelstw o honorow e Akt r  
dania P by u a lć l-tw a  zawloz! fi 
Nowicki w dniu 11 sierpni i d 
W a- Sitowy:

R e a k c j a  h o l e n d e r s k a  z ł a m a ł a  

u c h w a ł y  R a d y  B e z p i e c z e ń s t w o

R Z Ą D  B E E L A  
U S T Ą P I Ć

Domaga się iegc ceły 
demokratyczny świat

B A T A W U , w to re k  
W Indon ezji w d a ls zym  ciaflu tr w a ia  dztaiania 

w ojen n e. K o m u n ik a ty  holenderskie donoszą Iż w o j­
ska holenderskie p rz e p ro w a d za ia  letiynie operacje 
o c zy s zc za ją c e  p a tro lu ją c  re jo n y  opanow ane w  cią­
gu ostatnich tygo dn i p r z e z  H o le n d ró w .

RADIO I N D O N E ZY JS K IE  DONOSI .  IZ l U P N O S C  
CYWILNA WA LCZ Y Z - OD DZ IAŁ AM I H O L E N D E R S K I ­
MI NA WY S PI E  JAWIE I S U M A T R Z E .

H O L E N D E R S K A  P R A S A  D F M O K R A T Y C Z N A  ZA 
MIE SZ CZ Ą  CAŁY S Z E R F G  A R T Y K U Ł Ó W  W Y R A Ż A J Ą ­
CYCH O BU R Z E N IE  Z P O W O D U  POLITYKI  P R Z E P R O ­
W A D Z A N E J  OBECNIE PR Z E Z  k Z A D  H O LE N D E RS K I  
M IM O  U C H W A Ł Y  P O W Z I Ę T E J  W UBIEC,ł YM T Y G O ­
DNIU W RADZIE B E Z P IE C Z E Ń ST W A .

G azeta tlernokłatyCfiró .J)S  
VAAitIfF.JD" pisać, żc nłi wszy­
stk ich  fron tach  w Indonezji 
trw a  w ojna mimo pow zięcia 
prr.fr, Rade Bezpieczeństw a u- 
citwaty o zaprzestaniu  działań 
w ojennych w Indonezji. Poli­
tyka obecnego rządu pisze ga­
zeta Jest oszuKiwanlem opinii 
publicznej, Rzad Bet la potępia 
w chw ili obecnej cały św iat 
cyw tlizou any Naroti nolcnder, 
jk !  p ro testu jąc  przeciw ni, po­
czynaniom  tego rządu jest 
przekonany, że w obecnej sy­
tuacji is tn ie ją  dw ie drogi p ro­
w adzące do rozw iązania  nabrz« 
m iałr g o . Konfliktu z Indonezją, 
albo dymisja rządu  Bcela, albo 
ogłoszenie ^ow ych w ybbrów .

Cała p r j s ą  dem okratyczna 
w skazuje na to ,te konflik t in- 
dortczyjsko.holendcrskl nip jesl 
czysto w ew nętrzną sp raw ą IIo 
lanuij a stanow i n iebezpieczeń­
stw o dla pokoju światowego.

M U S I

Ł- _

Nie ty lk o  Autiustyńcki 
rc bll m alatek na p olityce

Brl^ony lei 
zarobili 

spekulanci
z  „ r a m u ^ s k l e g o " I  LONDYN, w torek

_ _ _  Jak  podaje agencja Reutera.
premifer tnduiiozjj dr A > iin  sJA - 
HKIR FUDDJN, zawiadomi! drogą 
radiow ą Uonsuta generalnego 
USA w Bataw ii d r W ALTERA 

/.ypasów fO O T E ’A, że jcsO wizyta w sto- 
p.trwsże) |iCy ą-epi,Tbi)iN będzie mńe widzio 

na,
1 (10 te zw iócil 8lę poprzedkdo 

prze* radid w B ataw il z zap y ta ­
niom, czy n.oże przybyć do Jog- 
gjakarty.

W Balaw li przypuszcza się, żc 
ylzyta ta  pozostuju w zw iązku ze 
zaodą D cpartam etu  S tanu na wy

BUKARESZT, w torek
G azety rum uńsk ie  donoszą o 

w ykryciu olbrzym icn 
t.ywnożci i a rtyku łów  
potrzeby w sk ładach  „BANEA 
ROM ANEASCA", k tó re  należą 
do zw olenników  opozycyjnej t>ai 
tli B ratiąhu  Nic oacząc na tru d ­
ną zytuacle ap row izacy jną R um u 
nil liberałow ie z p artii B ratianu  
ukryw ali od k ilku  la t dziesiątki 
tysięcy puszek konserw , tysiące 
kilogram ów  kawy, duzc ilości zoo 
za ora* surow ców , niezbędnych słanie p rzedstaw iciela USA do
dla rozw oju przem ysłu, Dklannj* j ogg]akarty dla zapoznaniu się
kl tw ierdzą, żc członkow ie partu  n  w  kjpm ,ndo(1eŁjl -A, >pra
B ratianu  speku lu jąc  na pow ojen „ ,
nych truanościach  R um unii, zaro w ie m ediacji S ianów  edednoczo-
bill w iele bilionów  lei. uych.

W  63 g o d z .  
n a o k o t ł r  

ś w i a t a
N o w y  r e k o r d  

k j » t  O D G N S A

9p\

NOWY JO R K , ąytorek
K apitan  W ILLIAM  ODOMd wy 

ląciował w nieaziclę o goazanle 
!H,(il na Jotnlsku w Chicago, pi, 
za Kończeniu lotu dookoła ś wiato, 
w itany tn luz ju s tyczh ie  przez ze­
b rane dum y K ap itan  ODOM8 
przebył odiegiość 30,(114 km . w 
ciągu 63 godzin 15 m inut, rozw i­
ja jąc p rzeciętn ie szybkość S(H km, 
na godzinę.

USA
werbują Niemców
do Grecji*

NOWY JO R K . w torek
G azeta „New Y ork Post" opu­

b likow ała doniesienie swego kó~ 
responaem a z B ernna o o tw arciu  
przez w iadzc am erykańsk ie  w 
S tu ttgarc ie  b iura dla WbiUoWas 
ma m loaych Niemców w charukto  
rze szoferów do Grecjt,

W w yniku  powyższego postano­
w ienia w ładz am erykańsk ich  wic 
lu N iem ców zgłosiło się do mut­
ra wernunitowego, licząc się z mo 
żnw ością uzyskania dobrych za ­
robków  w G recji,

„W tak i sposób — iron iczn ie  
kończy korespondent gazety — 
k ru c ja ta  S tanów  Zjednoczonych 
sk ierow ana nr drogę rek o n s tru k ­
cji dem okracji w G recji trw a  w 
dalszym  ciągu.

K o n f e r e n c ja
w  W a s z y n g t o n i e
WczOrai rozpoczęły sle w W aszyngtonie anfjK * 

amerykańskie narady w sprawie zwiększenia produkcji 
przemysłowej Zagłębia Ruhry. Oficjalnie konferencja do­
tyczyć będzie tylko zagadnienia zwiększenia produkrjl ko­
palń węgla, ale nikł nie podaje w wątpliwość, że konferen­
cja ta zadecyduje o dalszej polityce anglo - amerykańskiej 
w siosiinku do okupowanych Niemiec i krajów zachod­
niej Europy.

kierow niczych stonowislc w  p rze ­
myśle,
Wprosi p rzeciw nie po lityka  an ­
gielskich w ładz okupacyjnych, dow 
cipnio 1 słusznie nazw ana „Loli 
ly a ą  reKartf lizacji -, czyniła w szyst

Po posiedzeniu p o s I S w Partii Procy

ż m i a n y  w  r z ą d z i e  
n a s t ą p i ą  n a  p e w n o

1 piszn „Eirenmg Nows"
LONDYN, wtorek 

Zgodnie z zapowiedzią, w poniedziałek odbyło się po­
siedzenie giupy parlamentarnej Partii Pracy, które trwało 
2 godziny 40 minut. Po posiedzeniu ogłoszono komunikat 
stwierdzający, że grupa debatowała nad sytuacją gospo­
darczą kraju w związku z obradami Izby Gmin z ubiegłe­
m u ^  fodnia. _ _ _ _ _
W  kołasb  politycznych przypu- ka p a rty jn a  m a jasne poparcie 

szczana, ie  w  czajię  posieóz^nia trzech t *w „lew icow ycn" m in i- 
g ru p y  rząd tgodal się pod nacis­
kiem  w ew nętrznej k ry tyk i par-

strów , a m ianow icie BEVANA, 
9H INW EŁLA ł  STR A C H EY A ,

ty jn e j na p rzeprow adzenie usta k tórzy  preeciw s taw ia ją  etę t. zw
w y o nacjona lizacji p rzem ysłu  
stalow ego i ie laznego  la lesten-

„gabinfrtfrwi w ew nętrznem u", zło­
conemu z p rem iera  A ttlee  B evi-

nej sesji parlamentu, aby w ten na Morrlsona, Dait.>na 1 Ortp- 
sposób rozładować napiętą »yU- psa
ację  wewnątrz partii. p lsm3 w ieczom * „EYŁNtNG

Obserwatorzy polityc-ni sądzą NEW S" poa W ieim.n ty iu iem  na 
Jednak, *«, b .e w»8lędd  na taką , p ierWlWtj s trom e: „Umiany .v «a 
eay tniią decyzję rządu oatatnłe binebŁ. nastąpią na powno1', pUze,
dnł w ykazały ca łą  g łębię .ozłam .i j.e p rem ier A ttlee zam ierza p rze-
lstniojąuogo w tonie Pa.tll Pra- powadzić renonftruKCję ja o ln e -
cy i w  łonie „-mego gabinetu, Po tu  ju ^ w e wrześniu,
raz pierwszy wewnętrsna kryty-

Wielki wiec
partii komunistycznej

w Londynie
LONDYN, wiórek

K om itet w ykonaw czy P a n ii  Ko 
muniLtycznej Anglii zorganizow ał 
w  Londytiit, w ie ila  wner p ro te jra  
cyjiny przeciw ko podtyc. iząd u  
Paiblii P r tc y . N„ w iecu  iym  zo ao  
lo Jednogłośnie ątw ierazone, te o- 
becny pK n fcospoaarcn  rsąd u  ory 
ty jsklego nie m oże doprm .aazać 
do .przezwyciężenia Kryzysu gonpo 
darcefcgo w  Anglii. U ezertnicy wie 
cu w ysunęli żądanie  z a rz u e t .u . 
przez rząd  bry ty jsk i poiityki pod- 
D orząanow ani i się A nghi im por.a

1 izm owi am erykańsk iem u, d efi­
nityw nego zerw an ia  Ltosuiuców z 
reżim em  gen. F ranco oraz  u stano  
w ienla ścisłej w ;pó łp racy  ze Zw. 
Radzieckim .

W dzietfe lidfc polityki w ew nętrz  
nej uczestnicy vv4#cu d o m alu ją  
się u tw o izen ia  naiodvw ego p lan u  
gosipodan-zego, porzucenia po lity ­
ki zbro jeń  oraz zapew nieniu  u - 
dzialu robotników  w  k ierow nic­
tw ie zak ład ó w . nrzem ysłow ych 
W ielkiej b ry k a l i!

ZAKOŃCZENIE
pływackich mistrzostw Polski

Bielsku (lei. wł.) Po trzach - 
óniow ycb zm aganiach zakoń­
czono w czoraj na  ptadiom e p ły ­
w ackim  w  B ielsku  tegoroczne pły 
w ackie m istrzostw a ^Polski, Z a­
wody odbyw ały t lę  okrcsftm j 
Vv$ród ulew nego deszczu, W k la ­
sie m istrzow skiej: 200 m etrów  »ty 
lem  k lasycznym  panów  wygra} 
SołtyseK (Pogoń) w csiasi„ 3:02,1. 
M ilą n iespodziankę sp raw ił R a­
mola, w ygryw ając nieoczekiw anie 
bieg 1500 m ir. aty iem  dow olnym

panów  w czasie 23:13,3 Bieg 
400 m itro  w i tyłam  tłnwoliiytn p»ń 
w ygrała  B em ów na (BBT&) w czu- 
sie 6:29,7, W te j kon ltu rencjl Ka- 
letow a (P iast G liw ice) zaję ła  do­
piero 7 m iejsce.

‘R ozdania nagroa  now ym  ml- 
slrzuiu Polski dokonał w leow oje- 
w oda śląsko - dąbrow ski dr. Nant- 
ke-N am irsK i.

O rganizacja  m istrzostw  była 
sprężysta.

Przegląd prasy 
zagranicznej
HAK1.Y POL1TT, sek re ta ri g« 

ncralny Brytyjskiej Partii Ko-
m unls.y tzntj, pltzo n» iemat 
sytuacji polityranei t gospodar­
czej w Anglii na łamach

„Daily WorKer”
Wielka B rytania przeżywa 

kryzys, za Ułóry winę w dużej 
mierze ponosi rząd Partii P ra­
cy. Środki, jakie prem ier 
Attlee mu zam iar przedsię­
wziąć są zttpełnle niewystarcza 
jące do powagi sytuacji i o 
śzUkaóczc w stosunku do naro­
du. Propozycje Attlee SDrowa- 
dzają się dii tego, że żąda od 
robotników aby dłużej i bar­
dziej intensywnie pracowali, 
jędll nnle.1 I płacili więcej za 
wszystke co choą kupić, żeby 
letzese dłużej czekali n nowe 
mlemkanta, obiecane im przez 
rząd.

Kapitaliści natom iast beóą 
hadal ciągnęli olbrzymie z y s k i  
te  AVOlcłl przedsiębiorstw, bę­
dą mogli kupować co zechcą, 

_ Jeść CO zeohca i kupować tyle 
. ile za pieniądze mogą kupić 

na czarnym rynku.
Jest CSLS, aby skończyć lu f  

tę girę błędów 1 blagi. Zapro­
wadziła ona nas na skraj prze 
paśoi.’ Bevln próbował przenne 
(|o porządku dziennego nad 
bankructwem swej polityki, 
tr .o rsy j iluzje o przyszłych 
Dobrodziejstwach pivnacvch z 
planu Marsnaita.

Z niektórych tych dobro­
dziejstw Już korzystnmy. I rc 
ziiltat jest tak) że nawet Be- 
vin w prywatnych rozmnwucb 

_ nie próbuje dłużej u i ryć po­
ważnego cn^-anteru osoonwe 
go ameryKKnsklego szantażu. 
T nie należy też sapominae, żc 
oodezss gdy obecnie przezy 
w«my ciężki ekonomicznie kry 
zys, w obecnej sytuaeji nic nas 
nie uchroni od jeszcze groź­
niejszych komplikacji w n .- 
szy.n życiu gospodarczym, ja ­
kie pociągnie za sobą nieu­
chronny kryzys w USA

M e można ocalić Wielkiej 
Brytanii i kontynuować poli­
tykę Bevlna. Kadru robotnik 
nie może pozwolić rządowi Ia- 
bourzystowskLmu, aby pozwo 
lii n -  K ką politykę, jaką pro- 
wadzi Bevln l w tyn. samym 
czasie próbował lilagować kla­
sie robotniczej o knniecy.nośol 
nowych poświęceń,

Politykę Beviną trzeba zmie 
nić. Trseba skyńczyć z popie 
raniem planu Marshalla 
zmniejszyć naszt siły zbrojne 
o ÔO tysięcy ludzi, Nie jesteś­
my w poayeji. aby zachowy­
wać się tak. jakbyśmy panowa­
li n*d oceanami I nad św is­
tem. Inne narody mają dziś 
decydujący głos i nie aa one 
tylko po łam tej stronie Atlan 
tyku

WspAłpraca banków 
em syinych Polski i CbP

Od kilku dtń baw ią w Edko- 
panem : naczelny dyrck to i Cze- 
cnortow a :kiego B anku N arodow e 
go *ir. (JHMELA I jego zastępca 
dy r OLiW A, Geiem pnoytu  przed 
staw iolcll o le sk ieg o  B anku  Na- 
ćudun-Dgu w Polsce Jest naw iąza­
n ie  śc lś lr jsse j w spółpracy finanso 
w ej r  N arodow ym  B ankiem  P o l­
skim  w ram ach  zaw artych  usta t- 
n h r  um ów  gospodarczych poisao- 
cgecnosiowackich.

iow i V erem igte S tah tw erke .
Pod okupacją  p rzem ysł n iem ie­

cki ścisnął się ty lko  n ie ­
co, by a  ić m lrfdoe an g ie l­
skim  m onopolom , k tó ro  pt-ay p o ­
mocy zdepri-ojonow anej m ark i 
niem lerkt! J tub  m arb t o kupacy j­
n e j w ykup iły  a ae je  tfuńej Ilości 
[■rzcdslęblorstw.

R zucającym  się w om y re z u lta ­
tem  angielskiego k ierow nictw a 
rrzem yi tbm  zag łęb ia  R uhr*  byio 
b tatr zm nlei-zan te  sle w ydobycia 
w ę iła , A nglia, k tó ra  od ukończe­
n ia  w ojny przezyw a ostry  kryzys

Oil rzitsu haryariłzk ic j mowy gen 
M arshalla siało  słę jasne, że o sła ­
w iony ..plan pomne,v E u rop ie" jes t 
i.lrzym  Innym jak  zam askow ana 
koncepcją Dutlesa, głów nego do­
radcy M arshall* a ą  konferencji 
m oskiew skiej, polegające na zmon 
row anui m arionetkow ego bloku 
państw  zachodnich pod p rzy ­
w ództw em  Niemiec, W tym  celu 
p ierw szym  zadaniem  am ery k ań ­
sk ie j po lityk i zag ran icznej w  E u ­
ropie s ta ła  się odbudow a po tęż­
nych przem ysłow ych N iemiec, k to  
rś  byłyby narzędziem  w ielkiego 
kap ita łu  am erykańsk iego  w w a l­
ce o m inow anie nad św iatem .

K u tem u  też celow i zm ierza.ir 
D m eryknństóe propozycje w sp ra ­
w ie zw iększenia produkcji p rze­
m ysłow ej Z a z ę b ia  R uhry , U tarło  
się pojęcie, że boąuetw o Ru b ry  to 
tylko najwlęlcsgn zlozs węrfia ku- 
tTitermego w Europie Jes t to  słu s/ 
Nfr js d jn te  częściowo Zagłębie 
fieńsko-W enffljsU te stanow i jedno 

rśn ie  oSrodel? p rzem ysłu  wegle 
c«o. m etalurgii I przem ysłu ehe- 

.licznego Na Ograniczonym obsza 
4.V'0 km k -v zńa.ja"fri- sir 

^...eszto 200.00.0- zakładów  yrac-

m ysknw eh ; tu ta j niem iecki p rze­
mysł m etalurgiczny w przeddzień 
w ojny produkow ał 22 m iliony 
ton rudy żelaznej l 30 milionów 
ton sta li rocznic Jasnym  jest. 'Jak 
życiowo .ważne znaczenie mu ob­
szar przem ysłow y Zagłębia R uhry 
d la  odbudow y pow ojennej — sto- 
kroć większo znaczenie ma n a tu ­
ra ln ie  podczas wojny. Zagłobie 
R u h ry  było l w clą- jeszcze pozo­
s ta je  kosćoom niem ieckiego po 
le n e jtłu  w ojenno • przem ysłow e­
go i nadzie ję  m arzących o odwe 
cie im perialistów  niem ieckich.
\ K T  czasie w ojny dziw nym  przy 

padkiem  bom bardow ania a 
lianekie, k tó re  w yrządziły na oaó) 
w iele r/.liód w  tej części Niemiec, 
nie do tknęły  zupełnie potężnych 
zakładów  przem ysłow ych będą­
cych w łasnością K ruppa, Tysse- 
na  i Stinnesów  Wiemy, że masyw­
ne budynki i w ielkie piece stano­
wiły, idaw ało  by się. Idealny cel 
dla eU snekieh pilotów 

Po klęsce N iemiec angielsltl 
Żgrząó W ojskowy talcżc nie- uczy- 
rtlł nic by unieszkodliwić te t-ady- 
ny.jną bązc aą.resji niem ieckiej i 
usunąć w ybitnych hitlerow ców  z

—  P a t r z  —  ju ż  zn ó w  dostaje rum ieńce.
ko. by uratow ać .wieikie niem iec­
kie koncerny od likw idacji. Jak  
nieszczere już w sam vm  założe­
niu były angielskie p lany ,.socja­
lizacji" przem ysłu niem ieckiego 
dowodzi fakt, żc zaprojffklijwani" 
i w y•- -m e tych pjgr pow ie­
rzono D m kelbachow i, dyrekto-

n ''ow y dojclm do przekonania 
• e węgiel nlemiecl. n a ć  się mo 
że h ichw iiice łny ii. konkuren tem  
i d latego nie bęilsr W stan ie  Zspa 
uow ać sam a nad rynkiem  europej 
' k i m  A n c i i a  h a m o w a ł a  w z rn s l  
p ro r l i ik i  ji w ę g l a  w  Z a g ł ę b i u  fcn- 
hry.

P  olityka ta me była w smak
*  wlelkok ..pitoUstycznym ko. 

tom amerykańskim, które z wę­
gla nicmiacKiego chciały uczynić 
narzędzie ekonomiCŁftego wyzy­
sku krajów pozbawionych Węgla 
i środkiem dia o stąpnięcia swoich 
politycznych celów. Nowy plan 
anierykański, lctóiy powstał vV re­
zultacie „wycieczki" amerykań­
skich przemysłowców Jo Niemiec 
W Kwietniu br. przewii uje stwo­
rzenie anąlo - amerykańskiego za 
rządu węglowego z Ame rykeni- 
r em na czele oraz przejęcie ko­
palń węgla i całego przemysłu 
metalurgicznego Eagłębia Ruhry 
przez delegatów amerykańskich 
m onopoli w  charakterze „dorad- 
niw" I „ekspertów".

W Londynie, a w jeszcze więk­
szym stopniu w Paryżu pian ten 
został przyjęty bardzo nieżyczli­
wie. Wielka Brytania zdaje sobie 
sprawę, te  bankieray z Wall 
Street po uzyskaniu Kontroli nra 
duią cnęścią ciężkiego prsemysłu 
nkemie«k<ego d ą ią  teraz do opa­
nowania Zagłębia Ruhry, najwięk 
■ lego konglomeratu Drzemyało. 
wego w Europie, który dotychczas 
znajdował |.od Kontrolą bry­
tyjską.

Rozwiały się także złudzenia 
którym ulegała dyplomacja fran­
cuska. Znmla-t .obiecanych kredy­
tów w zamian są  prhystąnienle do 
bloku saohudhiefco, zam iast zwięk  
>z mycn dostaw w ęgla z zacłebln  
Kunry,RrancJa widat teraz prred so 
ba pershetywc ort rod/et i*.a i teżkłe* 

go przemysłu niemieckiego, finan 
.uwanego pi-zc„ kapitał ameryk?.:* 
sfci, Nnwy plan Marshaita upycha 
Francję, która wydobywa rocznic 
120 milionów ton rudy żelaznej 
Mo drugorzędnej roli dostańcy su ­
rowca dla przemysłu niemieckie., 
go.

J odnostroim a, ule licząca siĘ 
z uchw ałam i Ja łty  i Pocz­

dam u polityka am erykańska  "v 
stosunku  do Nlom ltc, |est p o w t ń  
rżeniem  tak tragicznej w sk u t­
kach polityki z okresu pow ersal- 
sluegu. Jes t to  polityka używania 
N iem iec jako  k a rty  a tu to w ej W 
ryzykow nej grze któi a prosta 
drogą prow adzi do podsycania ’ 
w zm ocnienia n iedobitków  faszyz­
mu 1 Im perializm u na święcie.

O publikow anie pionu am ery ­
kańskiego rzuciło ja sk raw e  św ia­
tło  na różnice m iedzy S tan a in 1 
/jednoczonym i, dążącym i do he­
gem onii nad św iatem  i ich f ro n d 1 
sklm i I b ry ty jsk im i agentam i 'v 
E uropie.

W obliczu tych różnic am ery ­
kańscy politycy zm uszeni są dfi 
używ ania metod łapoż.yczonvcn * 
tak ty k i H itlera  — gróźb, szan ta ­
żu i m glistych przyrzeczeń. M® 
w szystk ie te. ka lku lac je  am eryki ® 
ekich patronów  niem ieckiego im­
perializm u m ają  pow ażne niedo­
ciągnięcia. Nie liczą się one bo­
wiem r  nową sy tuacją  m ieti/ym  
rodow ą, k tóra  pow stała tv rezul­
tac ie  zw ycięstw a nad h itlerow ­
skim i N iem cam i, zw ycięstw a. łV 
którym  decydującą role odeffto. 
/w ią z e k  Radziecki. Am n lia n s k 1 
pian  odrodzeniu n iciu lcrliirgo  im­
perializm u jest a konieczności ,1' 
graniczony do zachodnich sR*1 
okupacyjnych. W Rtreflc r a d z i ­
ck ie j korzenie n iem ieckiej aei'®" 
s tl zostały ryyrwarić, g o sp o d u rr^  
nodbiidnwa n lem l—i-i-go imt>,‘
. milninu, ii,.
w ielkie przem ysłow e I flnanso 'v< 
m onopole zostały zniszczone.

Z tvm  pannw ir M irsh a ll Ul1*' 
i D nllc .1 'tinuftrą *n lip/yć:
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n łe rw e n c ji z b r o jn e j i k o n tr o  I A n g lo s a s ó w  n a d  !*o ls k q
żqdał W i N i Mikołajczyk

m m i
Sir 3 \

Dalszy ciąg zs s tr, l*w#»j
..Oparte i,a świadomym Ulszu 

liite ria iy  prupagsadowe pi ■•sy 
Lne były wraz z raportam i wy 
"iadow czym i za uranicę, w celu 
•kompromitowania b >muWr»ty«i» 
“ ej Polski.

Liczni zagraniczni ą-ia lm zt

Współpraca % UPA NIREOKOLC/YCKI FRANCI- 
8YEK, stary piisudczyk. piastował

Ukoronowaniem działalności pod 
ziemia była W3pólpraca z banda­
mi ukraińskich faszystów. , Podob 
nie, jak za granicą roakcja pol- 
SKa sprzym ierzyła uią % uk raiń ­
skimi nacjonalistam i, wysuwając

. . . . . .  . koncepcją „feaeracJI z nunnerow-
Politycznl nawet mclftoray m^ło skjim pi(ństwem ukraińskim, ppdzm
wie stsnu opierając si< „a sfałszo — \  w ,;raju  porosi,miflłl r

mordercami narodu polskiego * 
OUN i UPĄ .

Jeden 
Kontroli

STAMACR Karol i KUNCE J», — . 
Ka RCZMAKIZYK ALOJZY, były

rozmaite funkcje ■Meiuwuicze sanacyjny wtoewojęwose, pył poli 
\ViN-le Od słj capia 1919 kyl tycznym kierownikiem komendy 
komm oantern (łownym WIN-u na głównej WIN-u. Ou przedstawiciela

*i"i-nh przrz W W -owska WRN- 
“wską i PRL-owską propagandę

oooąj orą»-»lz^jji otrzymywał 19,893 
/i. miesiąupnia, ■ *, od Niepqkoio«ye 
kjego d«wi | npmi dolarów dla *!» 
oic i swoich “Mpnipracowiiików,

OSTAFRy JOZEF były nosa} 
BP W B, czionek rudy przyboeanej

■okiiniBjt ach i kłamliwych in ­
formacjach niejednokrotnie ren 
cali publicznie bezpodstawne 
“ skarżenia pod adresem Rządu 
Jedności Narodowej i jego orga 
nów pesz uzasadniali koniecz- 
“ ość obcej interw encji w w»- 
Wnątrzne i |>r*wv Poiski”.

r o w i e  y o n t - p l a

WiN i PSL
'•^ba K ontr*]?" rozporządzała gru 
8 „mężów zauiąnia” WIN vv szere 

"•eh PSL,,, Pn nich należeli wc- 
*ug zeznań Strzałkowskiego tn. 

y|. osk. Buczuk i Staniach .Meąe- 
, *■ zaufania” urn .m n i i l l  ataie 

itskty * PSL i inspirowali ta 
’ronnl>itwo w duchu walki •  ram i 
** jedności sił demokratycenych I 

ikratycznego bloku wyhurepa- 
”> oparcia politycznego Polski o 

’’“lolr anglosaski” , przeciw ZSRR. 
suania obcej interw encji w Polsce, 

^ •nprcm itow sni*  Polski as granicą 
l>nrgwiedłiwianis działalności bsnd 
" to  .zsmoooroity” oi as w kiaeun- 
u wal (| o zniesienie M inisterstwa

osią Polską,
MIERZWA STANISŁAW, za- 

ątspca sekreiurza generalnego N,
K. W. PSL i wiceprezes zarządu 
wojewódzkiego PSL w Krakowie, 
przyjmował raporty szpiegowskie 
od „Izby Kontroli" I m ateriały
propagandowa ori z inspiracje pad stąłe wynagrodzenie noó&ieiszne 7

V * ^ ą ó s h T  n lw d S » f V;Vk0li¥r‘" J,U l * <iU Pl* ' S ! 5 * » «  "■ « « »  m w e.iy .y jnew ocnąosai naw iązał py organizacyjno .  propagando- '
wej w  PSL I dla swych wlądz kie 
iownicsyeh, inspirowany Bit przei 
to podziem ie.

BUCZEK KAROL — redaktor na

wp*daó miasiąeąRgch *Mek?orw*ł
je wiaozon, , . .z la .„ „ ,  w, i >pr,aa. 
czynnikom, Wynagraaconi# mienie- 
erne do 97,000 zł.

LANGNER WIKTOR, Jclarownik 
propagandy podziemi* J akcji „02 
otr*vmał sza stanicy  łącznio wko­
ło 200 tyś. zł,

KOWALSKI MIRu Sl AW i ł ra
ferentem  propagandowym WIN. u 
redakiorpm nielegalnego pisma i

z polecenia osk. Nitpokplczyckie 
ge i Strzałkowskiego kontakt ( 
UFA dla ustalenia (jolsłej współ 
pracy, w rm iany m ateriałów wy 
wiadowczych i propagandowych

WIN-u”,

oraz wzajemnej pomocy organi*« «sslpy tysodnika FgL „ rlA S T ”
(■yjnrj. iv »cciihvnm podgicm n 
1 „Izby Kontroli” znaleziono bo­
gatą korespondencją z IIP t, u 
irzym aną w niezwykle przyjaz­
nym tonie. Sianowi ona jeden 
z licznych dowodów rzeczowych 
w niniLiszei sprawie,

Oskarżeni działali na rzecz in­
teresów obcych rządów i organiza­
cji 1 korzystali z oncych funduszów

również przyjmował i przcaazywal 
władzom naczelnym PSL raporty 
szpiegowskie. Byt on ponadto m t- 
aam zaufania organizacji podziem­
nych w PSL i uzgadnia! linie poafę 
powsnia PSL i podziemia Mate 
1'ialy podziemne wykorzystywał w 
ąwej prący politycznej i pnblicy- 
atyeznej. O podobne przestępstwa 
oskarżeni są: sekretarz zarządu wo 
jpwodzkiego PSL w Krakowie — 
KABAT Mieczysław, prezes koła 
grodzkiego PSL w Krakowie —■

w in  anszaru południe otr-ym yw uł in'jpeiitprcm wyw»Bdu i kojitrw y.
' ’ W|flQU.

M ajor i były kapitan TLM 4nO » 
WIC* WALERIAN >oył k i- re -n U  
ki-.u  t, sw akcji „ i"  orowgdzae 
prspaganóR I wywoąd w Tod wuj« 
ska, zebrat ) wysłui ae grenicg s?e 
f tp  materiałów rzplęgowakien e 
dziedziny wojskowej, Wynegrodge.
n ie  miesiącsne M,o(>* *1 ,

RALSK1 STEFAN, kierownik Ig- 
czneóci siatki szpiegowskiej pruek*

DFYMEK VEL STRZAŁKOWSKI
ŁCłWfird ezei wywiRÓU . Izby Kontro 
li ’ otrzymał zzą grąaicy wynagro­
dzenie w auipie 1,80(1 Upjardw.

-IALSKI EUGENIUSZ prof, 
Uniw, w. Wrocławiu, kierownicza 
fij u ra  w W IN-ie i zastępca aąefą
„Liby K -ltro lj"  erg^nizator l )'iv ■ zywal raporty „laby Pentcoli" do 
równik aziałalnoac' s ,  wiadowc.o gen- ANDERSA ’ac*n,t a .  . le ,
— inspiracyinti. otrzymał zza a .a -  <r  ,inspiracyjnej, otrzyu-al zza gra 
nizy ns cele organizacyjne ponad 
milion złotych.

KOT JAN, kierownik wywiadu 
politycs nego i biura iludiów  „Izby 
Kontroli" koncentrował w swoich
rękaen cały pahtyczuJ wgtcrial

fowanymi m ateriałam i szpiegowski­
mi. Przekacai mgtorląl sapitgowaki 
przedstawicielowi obcego państwu, 
W tej dziedzinie Korzystał z pofve- 
dnictwa Wiłczynskiege Tadrusą*.

*(0t, MUNCH H INRTK  „ątyto. 
wy” archlwariuoz WIN prsaęhpwy-

sepiegowski i po eoracowaniu ip -a  wa] mateftaty wywiadowtwe.

Ze zn a :e pferwszy z  oskarżonych -  K a ra m crc zyk
Pierwszy sin je przed sndem osk, 

Kareamareayk, „Pa winy się przy- 
jtlifljg ' — lirf.mlij pierwsze slową 

. ■ — o. . oskarioneffo, który przedstawia s j .
* ■spiew .iitw g Fuhlm snofo V ipół dowi itiŁiorie swego życia,
waca w in  i PSL a*],, tuk daleko, Osk Karczmarczyk jest czlowlę- 
e k .a jy  WIN r  tjarzął wvdaa ulot ktem ? obo*U Piłsudskiego, sonT
ą nielegalną, delikatnie iron itu ją- cymy siarnsfą i wicewojewooa w

W ^ ^ 8rnwn,8r ifln-tko ttA  Wojewńdzlwach. Kształtów,I
r= n ia is p s i ,-owi u tk w ić  m an- eaj3 *iV« świadomość pad wpływem p o d m n m

triw na członków 
rady.

Naslppny elap pracy podziemnej 
qsk. Karczmarczyka przypada na 
wiosng i la to tOdi} r. Postara) się 
on wówczas z własnej Inicjatywy 
o spotkanie % Niepoko|ezyek|m, w 
czasie którego zaproponował mu r '-  
3nn)e referatów ideoiogicznycl) dlą

organizowanej Oskarżonemu po pewnym czasie s .'i niemieckltj. Jeśli Anglosasi sta-
— jak sam twierdzi —. zaezely się 
nasuwać pewne wątpliwości co do 
celowości i „en^u dalszej pracy pod 
ziemnej, czemu dal wyraz w roz> 
mpwie z Nlepokóiczycisim- Niepo. 
koiczyoki był w podobnym nastroju 
i wyraził sjg do q»karżonc£foj „Co 
zagranica sobie mysb. *e -py łak

' v>;owanie uzgodniono to npp/pqnig Ideologii sanacji. Swój wrogi sto.
ł  i rowniofwem PSL w psobia SMlłok tlo lewicy społecznej i Zwią*
H .  Buczka Vv len atocóp ikmaoim ku Rątlsleeklego wywodzi liezpo

środnlo z idaulugii piiaudczyzny i zo 
swej praktyki w sanacyjnej admi­
nistracji.

vvwano współpracę WIN i PSL.

WiK, PSL i wybory
pVJN. m e mogąr wziąć bf spo- 

r“dniego udziału w okcjl wybór* 
c? ej, posiano wił poprzeć waEystki. 

swymi siłami (wywiad, prop** 
podziemia 1 ban^j terrory-

Vj o K r ^ s io  o k u p a c j i
W czasie okupacji by] kierowni­

kiem t. zw. zasiępezej administra­
cji w woj. krakowskim. Jednym 

®rzn«>) — PSL, WBN 1 grupC z odcinków jego działalności była 
popielą w szeregach Stronnictwa organizacją brvgad wywiaduwczyrh 

racy. Aąr ooi ąrżenia, prEadsią- 2adanló>n Ich był wywiąd wewnątrz^T^jsrsstm^t -  ■ « * '* " »  r\r
> « » „  I . .  * • “ “  o r p t o e  . « « • » * -
*"A* doj-umentów archiwum, ustało r?* f»dyk#lno - lewicowym.
Jn mar .i,. ie  r-HL, ąiam«nty w czasie okupąe II byl aresztów 9.
wnN w PPS i ri^ke^ jną  |fru|lOk Py I PP KiJlvU dnii^h z\^plłiIony. —* 
ftDicla w szeregach »tr, ł* w y  IR „Nip mfiwl on r-  czy

rananyu iztnsi iyllts 1 żalne zobowiaząłtni «if du czego w Gf- 
■ztlbudewą ł lnztytuPli r.groząn stjpił j ,  tak -  to zrnłilUm. to

5Sa-.“ K aj5*^SŁ ?s   •*  -w.
°Śą zadąń kierownictwa nieleghl K o n t a k t y  z  p o d z ie m i ;  m

orm niąacji trrrorystypąnu - Kontakt z podziemiem nawiązał
^■tUogowskie- pod nazwą v iN i po wyzwoleniu Polski przez znane* 
r'.Btki wywiadu obcekto ood krypto g0  jUż z innych proc„aów Muzycz* 
‘itnem „izba Kontroli . I(g jpówniaż sanacyjnego dygnitu*

rzą). Muzyczka wrgezyl mu od razu 
1 2  tysięcy złotych. Kier wszą prac? 

Oprócz działalności szpiegów* jetfo hyla oceni, deklnrnejl ideowej 
5ki§;i politycznej l propagandowej >v iN, która uwnzpl za ninwyi-erpu. 
%  orcanlzewnł b. ndy łem i-ysły  j ^ ‘i- a b ^  w swych dalózyeh 
^n e . dukuu*wo.jąee na, aoów aa *wn»nloflh osk. Ogtaflmi, opowlp*
^sphew  i g rab m y . D A M  

rtoeila nazwę „SAMOOWRONA" 
razm iaraib je j świadczy I*kł>

*e na prąeątrz»nl ,1»dn«go ptleslą 
Cl maL 1918 r„ n» tsranł* jad* 
he»a tylko woj, lubalzkiago, ban 

VViN-v dokonały 888 napadów.

h;

Oslmriony propozycje przyj?), 
Zgłaszając wśpólprneę Dsiaflna piąz 
przedstawiajne „lYpukowi” cały 
plan organizacji pracy i wykaz po- 
trzelmyeli do pracy sprzclów: apa­
rat radiowyi maszynę do pisani;, lip.

Nwpokniezycki zaakceptował pro­
jekty oskarzormgo a następnie wrę­
czy! mu 120 dolarów 119 zaltup po­
trzebnych rzeczy. Dokładnie oprą* 
cowanych referaiow oskarżony so ­
nie nic puypomina, podaję sądowi 
jedynie zarys punie S y e h  w nich 
tematów,

l i s t  do M ik o ła jc zy k a
Jedna jego prac nosils charak­

ter ulotki, zalecąjącej gipsować w 
rcierendum dwa razy „me" a oataL

wiają na Niemcy, to ostrze tego 
• (aktu Jest skierowane przede wszygt 
kim przeciwko Polsce, — „W yra­
żam żal i skruchę za swe czyny" —• 
kończy zt )*aml w oez«Qh.

W ogniu pytań
Nnutopuje &wia p y ta ń  odnowią, 

dlgfo  możemy tkwić w pudzip. cych sią- du siosu .u .ow  m ig a ły  0 - 
m luF’ — Nifi pyto wiary, ani aa- skarżonym  3  M uzyczką, Po czym 
palu du prgcy mówi Krnczmar- p ro k u ra to r ESilajo" eaU arionet.iu  
czyk. Wąlpljwośel były lak c|ężM«, pykw ie;
że pdy zaaresztowano go, odetchną) 1‘rpit.; JoUic z a d a r ła  d a ł Nlo- 
z ulgą. pogolczyeki osk a rżanem u t

Oskarżony w Jioóęowej części Oeh.i Pow tcdziuł „Bęosęieoie eg* 
swych zezggń mówi o analizie pi ze now<ć kom orkn polityczną, g ^ a e o  
szlości, dokonanej przoz njego ju* w Fwać ru fera tj' t :«i w zingżtn ia  
po aresztowaniu Do- zedl on ' P » V  P « ^ # |» n d o w * j- .  
wniosku,że „kart? przpwrutu pin jo- ro  ** 0
« 8o : :, s ,  w ,if|>,i   „ ,t, y .
isane nieknuml vfiłncl.»mi” Hzuiiv P*łJHjr0gBjr 1A ,i»  f  rpi-ąn* pięknymi zgioskami", Hządy 

M naeyjps zawiniły, że ni# było w 
Polsce reform i ponoszą ciężką od* 
powiedzialność za to, że kraj nie 
byt przygotowany du wojny. Zro­
zumiał on również, ż# emigracyjny 
rząd nie umiai znaleźć drogi do kra

mą z tyci, prąc pyt |js t otw arty cłu ]» i stracił kuntRkt z krajem. Jżząd

O ilf.i tpp (Uu śTOftn w yw odpel.
n tacja na  R łństw *  saęnaSoie. 

WiN uwBiaf. że m AsL  , gngluM* 
sk.ie  w inny  grz,,vapi*i»gyć wyOfiły 
w  Polsce.

P re fc  Czy Dpną\ya W m tn u  wy« 
borów jest apcawą w*wn«t.rsmą

Bandy

M ilolajczyka.
Okoliczności powslania tego ii- 

'.tu przedstawia następująco; „PSL 
tr#ktow«llśmy j»ko sprzymierzertea.
uważając, że z PgL fąc*y pąs o- 
riontącja „ngloaąska, ppwion sto* 
pień negacji rzeczywistości ppN 
skiej I nieprzychylny *to*unek an 
obozu PKWN. Poprzez ten list 
ciielellśmy wzmocnić pozycję Mi

t.*n popełnił szprpg powążnyę|i mg- 
dów nolifycznycli, Jo ktarych oskar 
iony zalicza przede wazyatkim: hli- 
dzenie nastrojów antyradzieckich. 
Następnh nlekoiiBekwentna a tra­
giczna w akgtjfaeh polityka kicro* 
wania Arrr,i4 Krajową, wskutek 
ęzego — jgk sig wyraża — Ąunla 
Krajowa została zmarnowana. — 
Oskarżony zra-umiał wówęzfti po

kołąjczyka, Ja ko prezesa PSL, aby co łip rozkaz g rozyracowy

J  których zaoiły i raniły  I8ł o#óh 
muy tę współpracowały a ban-

nim przy opracowywaniu poszcze­
gólnych zagadnień politycznych, O- 
skarżony współpracował również z 
komendantem głównym WiN Nie* 
pokolczyckim, ps, „branek", 

Niepokolczycki przedstawi! nm 
do oceny projekt regulaminu t, zw, 
Rady Przybocznej WIN i polecił

•mi NSZk nssw, Mavs“y«» i wyszukać odpowiednich kandyda-

przy rozm o w ach  na tem at wylntrów  
ni* kgodzil alf na wapólny blok Tn 
był głów ny cel te g o  listu",

Wszystkie, wydane przez oskarżo 
nego referaty przechodziły przez rę, 
ce komendanta głównego WiN 
„Franka” Niepoltolczyckiego. Tak 
samo więc i list do Mikołajczyka 
był przsz nh oo zaakceptowany,

, SU óżnlone r e f le k s ie
W tuku dalszyclt wyjaśnień oskar 

żony wypiera się działalności szpie 
go\yąkiej i udziału w akcjach, jak 
je sam nazywa — bandyckich. —

waniiT demokracji polskiej przea 
brygady wywiadowcze. v

OsK,; Wydaje g}  ̂ ge tgk, 
prm .r Czego wl^u ohoinliu^t* m)

pańątw  englew aktoń?
Oak.t Angioaeai rue wyk<MR>«t*«

li sw yeh u p raw n i# ?  ^  wyweccia 
■naciąku yyplofnatyoanęffo ra jppi. 
aką,

Nflatgpn* «>Ho pyb*ń em ier”*  
do w yjaśn ien ia  Mo u n ln t WIN do 
zagadnień w cw n ^ ti^w -p o U ty e .-
nyoh.

P rok ,: Cs?y stosunek WiN an

Na zakończenie wyjaśnień oskar- *
żony powledRtel: . f f i j ,  wbJc e- ^ 10301 * * * * * *
busole oprawę, će moją decyzja y l  ̂ n ■ 
wstąpienie ' J o  podziemia była tra. ” sk,! N ie — rozróżnialiśm y w
licznym btęnem gyeiowym które* r* i$ « e  dw-t? ^rupy, 7. Jedne g ru -

go korzenie ikwlą głęboko w prze. Pfl uw ażalidm y na po trzebne
szlości, Obecnie w)im, śe  ttnt« o< vvspnipi>aęować,
hozu PKWN realizuje najistotniej, 
sze interesy Polski, włączając kraj 
do układu mlędzynarodowago za­
bezpieczającego najlepiej jpj nie. 
podległość wobee mozliweśei agre .

P rok .: 7  jaką?
Ogk,; P S L  byJo pgjn nejbJiŻSKę,

m ieliśm y * PRL wtet*i m om ssitew
wspólnych,

Dziś zeznaje dalej K aczm arczyk

NIEM CY K O SZTU JĄ  ANGLIĘ W TYM ROKIT 50 MII 
DOLARÓW

P rzyw óz żyw ności do N iem iec w lipcu b y ł tylko o 8 pr. 
m niejesy  ni? rekordow y im port w  czerwcu. Przysłano  
4i>§,0a5 ton zboża, 33 003 łon  sproszkowanego m leka oraz 
6,0uQ ton Uubeozu C yfry te n ie zawierają przyw ozu ryby  
i sera Ze w zględu na dobie sytuację żyw nościow a w  za­
chodnich strefach okupacyjnych przydział chleba w na­
stępnym  okresie kartkow ym  dojdzie do 9,500 kg.

W  Londynie podczas abrad nad stanem  gospodarczym  
w  N iem czech zabrał gło* min. Bevin. O świadczył, że spra­
w ozdanie z N iem iec będzie gruntow nie przestudiow ane 
Prem ier A ttleer stw ierdził, że W ielka Brytania w ydała na 
pom oc Niem com  50 m il. dolarów z pożyczki am erykańskiej.

TRUSK t „lUĄTLJ STREFY" O KUPACYJNEJ
Na nętatiiim  zebraniu  berlińskiego parlam en tu , p rzedstaw iła  

zastępr-jsyni bu rm istrza  m iasta , Luiz* Schroeder, sy tuac ję  g o * ^ -  
d a m - ,  B *rtćia, B ilans ten  — dowoćki k o m en ta to r H udolf Sclim idi 
— był n a  w ekros szczery i za trw aża j acy B rak  żywnośoi i rfj ap . ra t 
rozd« ie la jąę j, oto g łów ne przyczyny nędzy i n iedostatku .

Jalf w iadom o B erlin  je s t jakby  p ią tą  strefa okupacyjną i jako  
tak i prow adzi sw e stosunki h ana low e g zagran icą. Z zad an  a te jo  
m og’-by ąię B erlin  wywńąaać zupełn ie  dobrze, gdyż pom ada duże 
w arsz ta ty  prppy, a le do produkow an ia  gotow ych w ytw orów , ze 
k tó rę  o trzym ałby  nip, w ęgiei pod aebuje i m ów ców  z p o z n e ^ y c h  
tt&tl GKUPWyjnyeh, k to i^cti się okręgi n iem iock it ni* pozbyw ają 
n a  łueee B erling, gdyż prow adzą przy ich pom ocy w łasny handel 
sagranlcaiy,

FRANCJA W ERBUJE ROBOTNIKÓW  NIEMIECKICH
W erbunek oohpinlHÓu mem iecLich do p racy  w e I ra n , ji trw a 

nt» ty iko w  n re f ie  frgium sklcj a le  i w  pozostałych częściach N ie­
m iec, t**d frsncuak i obleiiuto górnikom  i rzem ioślniKom niem iec­
kim  eo ^nouper m .an i. s obyw atelam i francusk im i pod wefciędem 
w olnpłol OlWUisteJ, p ła c y  i zaopatrzen ia  K o n trak t p racy tru  a rok 
Ru i ptOI prataPblorc* może zm ienić DO. adę w zgiądnie opuście F ra n - 
cJf , w *ey#e* Niemcy, k tórzy  p rry b ed ą  do F ranc ji pozostaną pod 
OBlffU M tedw nśrodow fcj K o in i.ji dl Uchodźców

MOk DERCA 34.000 ?YDÓ W  PRZED SĄDEM

C?loniik S g  Pkul Biuro# sian ie obecnie przed am ery- 
kańałdm trybunałem  oaknrzony o  w y dam ę iozkazu  zabi- 
ci*. $4-000 Xy^6w B lum c iło ży  rów nież spraw ozdanie ze 
?biodiłi«5®j działalności sw ej grupy S S -ow ców  na f io n a e  
w s c h o d n im

Fragment zaw odów  Kolarskich, Jakie odbyły się w ub niedzielę 
w Warszawie nt* trasie 35 km.

raeba przyznać, że oskarżony 
ijmarczyk, k tó ry  pierwszy ze* 
je przed sądem — me niewiele 
-ulnego ze środowiskiem kre« 
oskiej intaligeneji. I fhvba to, 
to środowtsko go przytuliło t 
-ieło się dlań nawet o dobrą 
adę w „Społem”. Pozg tym 
klerowiłtk Rady Politycznej 

<\ to postać typowftRo sanocyj*
0 dziarźym ordy.
kresow y starosta" a później wi 
ojew oda — to Kamo już m ów i 
Te o człowieku. Bo p rz ś f iłź  
*yscy w iem y, ie  tam  — n» k w  
h — StuniKławowskiem, Bia 
bakiem , Nowogrodzkiwm euna 
'vvprDbow'ała w szystk ie chw yty 
-ystowskic, liiórr- później s1 oso■ 
s rJo polskich robotników  i 
hiow, Przed krakow skim  „Sem 
tein" był „A rd sl” w Lidzie, 
!"T p&cyfikącją Rapozyckiegn
1 Tarnopoiszezyzna- 
-acezmarazyk p ró b u je  wybielać 
1 ówczesne działalność, Opo»

sentymentalno historyjki 
l>«s®ciu k rupach . które ku 
mu głębokiem u w yruszeniu 
1 ?1 w chłopskim  garnku, usi!

konstruować jakiś * konflikt 
ęT?y  soha a reżim em  sanaey j. 
n' Ale wszystkie i ego zapewnie 

b a w e  zaklęcia ro»bi}a 1«lęn 
,sty fak t: pte K ar('”n>.p',’Cż’' k  e** 
5̂ s  ąy-ansfiiweł w  remssUi r#* 
1 z k tórym  sie rn k o m o  ni* 
if*k Jak lo wyltimmczyć? sy-

Hopnjgka „kopniak* do
ol« był sżożbwmuy piw#8 S ł’

■ Na p»w'Uo ni* byl stsipw*- 
kt łtc^ujk1 do m ireroe ji ko­

niec końców, figury , ja k ą  d la  re ­
żim u byl K arczm arczyk, Pozostaję 
tylko jed n ą  odpow iedź 1 K aroum ar 
czyk aw ansow ał, bp służył dobrze, 
bo w łaśn ie  w e  w szystk im  zasadni* 
czym zgadzał ałę z  sanacją , bu był 
w iernym  sługą  krosow ych m agnr- 
tów,

P o tw ierdza  to  jego k a rie t * w  
w asi*  okupacji. K arczm arczyk  
p racu je  w AK, ale ni* n a  robocie 
bojow ej, n i*  tan i gdzie bodaj lo*1" 
n ią ln ię  — w rogiem  jest Niemiec. 
M uzycrka, s ta ry  p rzyjaciel, pra= 
ęow ink piteudczykow akiej „dwój* 
k i”, w ziął w iernego d n ih ą  na  s t? s-
ra funkcję, — Miałem grganizo* 
wać zastępczą organ izację  n a  te-' 
■renie okręgu —= m ów i K arczm ar­
czyk. S la ro sla  z krogów zaa\vsn» 
sow ał na „w ojew odę" krakow sk , 
G dzie je s t sanacy jny  w ojew oda, 
tam  je s t i faszystow ska defensy* 
wa. K arczm arczyk rrg an tzu ja  
„Bryf, ,df V 'yw laśow CŁf’ DruJi— 
M uzyczka daje  m y  k ie ru n ek : B ry ­
gad* rr... przed# w aw stk im  rozwi. 
nąć p racę  w yw iadow cza w stosun 
ku do ruchu  robotniczego.

„To była ze pełnie no rm alna 
rzecz’ — m ów i * odcieniem  n a iw ­
nego zdziw ienia K arczm arczyk, 
w a lk a  Z lew ica? — Skądże zno­
wu, lo  były ty lko  e lem enty  roz* 
poznania — tłum aczy oskarżony.

Gsy t r m l« prrypprrnoaf, ż« w
isku(» w ojannuj po rozpciznsntn 
irlrie udatYPnią? Poryiesi sie w kry 
ju 10 0  tysięcy hołoty — sTos) w« 
Włoszech A nders, KSTojsmarozyk 
w  k raju  gK orał d lań w lsró ie  „ela- 
m enfy rozpCŁnaJZia"

W osobie K arczum rczyko, sta, 
ną} p rzed  nam i przeastaw icia l aa* 
nacji, w inow ajczyni kląski w rze. 
śnłowoj, w inow ajczym  strc iz ltw cj 
traged ii narodu . P rzedstaw ień  1 
sanacji, k tó ry  jpszcze za o k u p a d  
gotował ąlą do t»go, by narzucić 
z pow rotem  nswud°wl Jej pąno* 
w enl*.

N ie ran ac ji ł nU* K erc*m arrzv* 
ka  Jest w ina , że t*  p!«ny sp e H y
na niczym.

Sanacy jny  dygn ita rz  MuRyfidw 
dob ra ł sobie holag® — sapacyjn* 
go w ic y w u jw o d c  l\*Jtka u* r t z y ,
S anacy jny  wicsfwojewośte 
m a rw y k  z n a ła #  e< We kom pana 
sanacyjnego pośle Cistafm-*. To

oskarżony K arczm arczyk  w ielo­
k ro tn i o w  c iosu  5 bitych nodj.ln, 
k iedy  trw a  przoeiucnanie, Mówi 
rogwlęklę, powtatw « • znów im 
w rąea do d ług ich  w yw odów , k tó ­
rych »«ns Jeet m osty  i jasny.

W N  uw aża] PRL (i WHN ow - 
■kie „w tyczk i” w  „*er(gach PPS) 
?a »w fgo so jusznika. WiN ro b ił po 
raósł, aby  w zm ocnić n o r-ie jr mana 
M ikołajczyka w  P S L  W i 1 rob ił 
co mógł, aby  w zm ocn ij P S L  dle 
waUU mi i-U w fńotw aim  d en .ok ra- 
ty em y m i 

P ro k u ra to r  oytuj# w a tru k c je  
W1N WiN i PSL  pow inny m t, 
naw zajem  uaupaiń 1̂ ,  P a o  JKLltw- 
ia jczyk  pow inien repi'**«mtow»ć 
stśłłow isko  W iN w  r a d z ie .  W iN

Prawdą, sanacyjni kierownicy 
WiN nią iraoą głowy « miłości do 
p, Mikołajczyka, Peeselowcy a* po 
żytooznt, po trzebn i n ie sb a jn i, alo 
kierownictwo musi pozostać pt'*y 
sanacji Dlatego — no celom w>- 
tuzjaatycznym poneralu d la  PSL i 
d la p  M ikołajczyka — vr W iN-ow 
skiej instrukcji pojav/ia się kró­
ciutkie, ale wiele, mówiące zóań- 
ko: „wzmacniać riasze wtyczki w 
PSL--, czyli innjmi słow y: maj
chamie mores, a  ja k  nie to hara­
pem p j jsez łeb.

C ham  znał m ores. N ie ty lko  
WaN pop iera ł PSI,. M ii.oJujczy- 
l;ow.ski« P S L  w ykonyw ało  ak u ra t 
n ie  w szystk ie  in s tru k c je  W iN-u 
„C hcieliśm y, aby P S L  poszło do

v- yy.iłko jost w porządku  — „nor 
n j ta a  rzoc?” — chciałoby *io p a - 

wiedzieć *» K arczm a rczykiem , 
Al* na ław ie  oskarżonych mie­

dza nie ty lko senato rzy  Siedzi 
M ierzwo, p rzedw ojenny ludowiec, 
Siedzi Buczek, p rzedw ojenny ch a­
dek'. Siedzą ludzie, którzy do n ie­
daw na lubili ch lub ić  gię, lubili 
pow oływ ać się na sw a p rzedw o­
jenną  w alko % sanacją  — powją- 
?.an1 te raz  z manaclą w spóinata 
id*o1ogli i oMjiinizacylncj (ora/ 
w y w i a Ól«w «t  e j 1 r n b ó I y 

O robocie ov«nn'ziu'.vini i hedzi' 
i,.(|.va później, na razie je s t  urn 

. u'« o d*ó'l n-gii■
O stosunku WiN do PSI irc.w,

paw in iep  konfynuowmó raba tę  m  
na  M ikołajczyka M#toe,#ml pod­
ziem ia dopow iadając tu. czego 
pan  M ikołajczyk oficlam ie no- 
w iedzieć nic m ógł. WiN pow inien 
pnpiornć PSL, inform ow ać log,.' 
k icrow niciw o o zam iarach „prze­
ciw niku", pud,M \vać U m u kibrifiu 
n irtw u  t iv'o]c konccpiur. ru /budo  
w yicać H.jmod/i.-inic PPL tom 

p s i ,  nia ma wSjp-fjyiih ludzi 
,m  :nnstor:'.v z k I t r * ’. 
w ,N  raueaii w szyaikm  sw ‘ 

■iily na pomne p Milmlulccsńmwt 
lizuraH  • -  w im ir rżc-.n? „ tą  

, /.,da nas — mówi iŃHrwuT "tzyk 
— .wspólna orien tac ja  anglo ilta 
niechęć do obecne i rżMĆyWigśrśct 

iróltkiŚL wrogi slo.-uue;- clo P l-ri”.

sdzi,
SloyjpJ
IW*

w yborów  osobne, n ie  w  b loku”"  
mówi K arorm arózj k  P*ui M ''’o- 
iajczyk zażądał sław etnych  75 pro 
cent. rozbił pe rtrak tu e je  o blok 
w yborczy, poszedł do w yborów  
nsobno, jak  tego ehptal WiN.

lJHL pow inno żądać mmclzynaro 
Puwel im nlruti w yborów  — pisał 
WiN vv w łfiąg o w łn y m  prze* pp 
Q*UifitV! i K u n * n isw /y k a  11- 

i, dn puna MMmloiczyko. Kto 
’f -  u ' •  3 'ab w ostftiniph ty 

•torlpiach przed ll> ?tycrnia p a r  
M ilmtaiczyk w ysunął wobec n -e iy  
riuwicieU p rasy  zagranicznej w is- 
śnie to  żądanie?

Listy W 'N -u do D*n» Mikolal- 
e«yk» b y j f  pr —fłnw iow ym  .ja , 
daniem  dziada cło obrBzu'' F.yly

» L " A Ł . .L  S55
h 8l«>7.am' s a n a  d lą sługi, n akąza- 
mii Hoiśle w ykonyw anym i nrzee 
# u g a .

•  * *
Tp spr»w* kontroli międzyna­

rodow ej (czyłnj angIo«0 Łkfe.l) n-.d 
Polską zasługu je  na szczególną u - 
w agę.

K arczm arczyk  zapew nia w ielo­
k ro tn ie  że n a  m anow ce pudziom ta 
sprow adziła  ąo tro sk a  o n iep o ­
dległość k ra ju , k tó ra  rzekom o u- 
w-aiżał za zagrożoną. A le jak ie j to 
nwspodlegiości chciał d la Polski, 
jeśli w zyw ał do P olski, w raz  z 
M ikołajczykiem  anglosaskie w o j­
ska okupacyjne?

P rzyk ład  G recji w skazu ie  nam  
najlep iej, jiaka przyszłość chcieli 
zgotow ać Polsce WiN i pan M i­
ko ła jczyk ' n ie niepodległość, lecz 
podw ójną n iew olę — u rodzim ych 
w ielkich kap ita listów  i u m agna­
tów anglosask iej finaosjęry .

W PcJwiŁ sprąw a ta posiądą 
jóizctąt jedną  *3 erego ln te  obrzy­
d liw ą "tron*?. Oto w ssystldm  — 
naw «t K arcanarczykow i w iado­
mo że m ocarstw a anglosaskie po­
p ierają  antypolski rew izjom zm  
niom ieek! sk ierow any nrzeciw ko 
„aszej granicy na OOczp t Nysie 
Łużyckiej

Panow ie K arczm arczyk i Mi 
ludu jeżyk w ouąoni ze poparciem  
jakiego m iałyby Tm udzielić ob 
:s bas? ty  eh j;^nhv  śę ią jn ą ć  do 
Polski wojsk* angielsk i*  I «me- 
r>’koń*l;je Kt0 w ątp i, że ponow ie 
Byrnoa I B * \ip  — gdyby Ich woj 
•Jta ra*. stóiy w Sze e d u le  i Wro 
c.Lawiu — ni# poleciliby im w pu- 
śiór i>: mców l Bpw'i'ulem do tych

W IN  i PSL  w  dążen iu  do przy  
w rócen i?  w ładzy reakoji w  k ra ju  
gotpwu były narazić na śm ierte l­
ny •zw ani, -‘n teresy  Rzeczypospo* 
litej,

• *  »

K aczm arczy k  przyznaje się do 
biędu, K arczm rrczyk kaja  się, 
K arczinaiczyk  b ije  się w  p iersi.

A le K arezm arczyjt pozostał so* 
hą, pozostał «unaTorcm . Ta sana* 
oyjns psychologia w yłazi z nieco  
na jw y raźn ie j w łaśnie w tedy, k ie­
dy m o tyw u je  dlacizogo zn iicn ił 
zdanie,

„R ząd" londyński źle obliczył 
stosunek  sił mówi Karczmaiy 
m y k, — T rzeba h-vio porozum  i #( 
się z Sow ietam i. T rzeba było zro 
zumieć, że w geograficznym  po. 
leżeniu  Polski n ic  można naw et 
m s rz jć  o w ojnie ’je Zw iązkiem  
R adzieckim  Tego „L ondyn" nie 
zroKUmiał i d latego przegrał. To 
wazysdęo ięst oczyw ista praw da. 
Ale to w szystko — to n ie  to, o co 
chodzi PnlityJca ząg ran ;czna n ie  
da się oddzielić od polityki w ew ­
nętrznej, Sanacja była a n ty ra ­
dziecka na  zew ną rz, bo była an -  
ty robotnicza I anlychtopska w 
polityce w ew nętrznej. PPR  obóz 
dem okracji rep rezen tow ał poro­
zum ienie z  ZSRR nu zew nąirz , bo 
b ron ił in teresów  św ia ta  p racy  
w ew nątrz  ig-aju.

S anację  trzeba  było obalić, t*»- 
r,iewał  broni1® panowania wici* 
kich  kap ita listów  i obszarn ikó t 
w ew nątrz  k ra ju , pon iew aż pro* 
w adził* fałszyw a, przestęjiczą, 
szkodliw ą, im perialistyczną polj; 
i jk ą  na  zew nątrz, .(«  Te)'
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Przodownicy iracy na kokain! „Ceniruni
Z CAŁEG O  K R A J U

r 2-7,ed k ;)ku  dn sm i w długim
arty k u le  om aw ialiśm y ? trudności 
kopain: ..C entrum  1 i ich hkw ido- 
w ąnie. C nrdziło  tli o trudności 
nalu ry  ferhrv'ezn?j j drobne n ie ­
dociągnięcia we współżyciu n ie ­
których pracow ników  adm in i­
stracji z załogą kopam i, k tó re  u- 
:em nio w pływ ają na .ipokc-jhy 
bieg pra-dfc \V' iym wszystkfm.-jyy 
d a ’n się n*rr. di*Ąy:ie, żs oprócz 
pc dania ci o w iadom ości nsźw D k 
gćLnikćw . w ynalazców , k lćrzy  
pczyczy i :ę co ujpr-iw-fiirry,}. 
pracy. dyi rko ja  |fcopa!n: pr/.e.nil 
oz da w 1!' 'n iałc  w yniki w yyts>f - 

. cia, .'gnięlo przez grupę górn i­
ków, którzy pc w inni slużyr przy­
kładani d ’a in jiy łl , .jako czoiów- 
1 a w rpólzsw cdn kó.w. Wicom n 
•!cr Iow. S-.-yr w v  w lsazie  u- 
t’z. ę l i .« m  n: ' / .o u t  kcreapefmJcn 
toż*/ cJbujc nazw i-ka  bon-tlcr- 
-V’ n gćgp i 1:ówj k lo r/y  w odpowie

'd ii na w yzw anie rębacza tow 
i- ;ir r \v r ': * 2 0  pc.gnr.wri sw oje  wy 
n " i  pracy, o~'ąga. c,c cd i 311 do 
220 procrn! normy,

Sa to w tp an .a ie  w yniki, świąrl 
cdsce o 7,1 nzunren iu  dla potrzeb 
k ra ju  1 jednocześnie o nirw yzy- 
skanych  m cżliw ośćiąch w zm ofe- 
nia w ydajności przez prfrpagowa- 
r» e w spółzaw odnictw a lndyw idu 
alnego.

Poniew aż problem  ten hudzi 
powszechnej zain teresow ania u d a ­
liśm y 5>e na kop. ..Cen tu r a '  aby 
zaphunsć s ę  7. najlepszym i wym 
keiii; pracy czołoiw ch so iu ików .

D yrekior kopalni ton S ta rh u r 
sk i chętnie udziela nam  w yjaś­
nień i spośrod k d kuse t zesta ­
wień produkcyjnych  podaje nsm  
ki kanaście  nazwisk. GB o one: 
Ob. B ulka R e-m ond  — 2.38 proc. 
r-ormy, ob. Zm uda T eodor 238 
proc. norm y, S k u tr :k .fan — 223 
proc.. Jc rg la  Jerzy  — 322 proc., 
Ziaja H enryk — 203 proc., Hatn- 
ł t l  — t06 proc. Śą tn górnicy 
ścianowi, Na czoło wysuną) się 
tęba ;z K sńicdh , Który w ,l:pcu 
wykona) 2 W priOc. norm y P y rek  
tor tQtjV StacV(urskj w yjaśnia 
nam , r.e jeszcze przed rokiem  
osiągnięcia n iek tórych  górn.kóy^ 
w ynosiły '-tO -proc. obecnej w ydaj 
nośct. Rębacz, chodnikow y '/c iszo  
Ryswwd, mimo ciężkich w a ru n ­
ków pracy, w ykonał 191 proc. 
norm y. Rębacz Knzidlak p io tr  
zrzekł się pomocy ładow acza, 
chcąc podn eść sw oią w ydajność 
i p rzejrzyście ją w ykazać,

Do najcięższych i n iebezpiecz­
n i ćh p rac 'g ó rn iczy ch  naieży t.

■'zw. rabow anie, polegające na usu 
w aniu  i przew ożeniu na  now e 
r .ie jsce  żelaznej konstrukcji obu­
dow y po u reb k u  węgla.

I tu  m am y rekordzistów '. Ob. 
Sotor w yk opał 250 proc norm y, 
L elonck A lfred— 210 proc., Tkacz  
— 200 proc., N ow akow sk i Jan — 
19" proc,. N ie»nalski — 185 prec.

D 'a zonentow 'ania się w zarób 
kach  tych rekordzistów  podmie­
my, że dnićw 'ka dla w ykonanej 
norm y 240 proc. w ynosiła 945 zł., 
(rębacz Kaii1och),.a dla czołowego 
rębacza z w ykonaną norm ą 203 
proc. — 720 zł. Do tego dochodzi 
20 proc. dodatku  dołowego craz

•kopalni „C entrum  za 1. 7.w. cięż­
kie wydobycie.

Z jiego p rzykładu  w idać, że 
w zrost zarobku postępu j?  progi e- 
syw nie do w zrostu .w ydajności.

Po w ynotow aniu  tych  cyŁ b u ­
dzi się w r.as żal nic- tylko do dy 
rekcji kopalni, ale i do Z jedno­
czenia, do C entralnego Zarządu, 
do rady zakładow ej i kół p a n y j-  
nyeh, że ludzśom o taL,;*)ięknyoh 
w ynikach nie poświęca się żadnej 
uw agi, że rekordy  ich trak tow ane 
są jako  przypadek, że metody 
ich pracy nie są badane i zalecane 
do stosow ania w  innych kopal­
niach.

T e spraw y nie mogą m ijać bez p lan u  m a liczbowa rów now aga
echa. Musza one wzm ocnić u  in - stanu  załogi P y tam y  i o to za-
nyeh górników  — i n ie ty lko  gadnienieł K ier. B iura P ersonal-
gom ików  — entuzjazm  do p r a c y  nego tow . W ilczyński przedśia-

1 do jej u spraw nien ie  Nic chodzi 
o  w k ład an ie  nadm iernego w ysił­
ku fizycznego przez robotników , 
lecz o prow adzenie  stu d iów  nad 
m etodam i pracy C z o ło w y ch  górni 
ków nad przyczynam i w ahań w  
poszczególnych m iesiąc;.eh itp. 
N ależy  otoczyć tych ludzi n a leż ­
nym  sz.acunkiem i pom agać w  
rozw iązyw aniu  trudności m ate­
rialnych. Tym zagadnień om r.ie 
pośw ięca się należytej uw agi, Do 
m inu ją  zain teresow ania stołówka, 
cz.y spółdz.ielnią, a 'n aw ei błahe 
spraw y, a nie przew odnia idea, 
m ająca n i  celu dobro ogólne.

Ścisły zw iązek z w ykonaniem

wi-a nam  dane cy-fńowe. Ruch p e r­
sonalny na kop. „C en trum ”, czy­
li tz.\v.' „w ędrów ka" od kopaln i do 
kopalń; obejiYiuje rocznie ok. 2 
tys. ludzi. W naszej obecności 
zgłasza się g rupa  górników  z kop. 
MiecnoWics, którz.y chcą „zasilić 
załogę kopaln i „C entrum ". P o ­
siadają  no rm alne  .zwolnienia 7, po 
przedniego m iejsca pracy'. A rgu­
m ent: gazy,, b rak  pow ietrza itp. 
Te sp ra n y  na!eżv uregulować. 
Nie możemy dopuścić do m arn o ­
traw stw a czasu przez, to lerow anie 
p łynności siły roboczej. G órnik 
jest. najzasluzenszym  żofci.crzem 
w służbie pokoju. Ż ołn ierz /n i?  o- 
puszcza posterunku  w  żadnym  
w ypadku.

I jeszcze jpclna bolączka. Kopal

nia „C entrum " nalóEjapdo w p a l  
ni zm echanizow anych. Z pod4'?* 
w em  przyglądaliśm y s-ę pra-ęy 
m aszynowego przy nowoczesnym 
w yciąganiu w ęglow ym  ob. B a r ­
czyka P iotra, k tó ry  pracu je  już 
28 la t na kopalni--',.Centi urn" — 
ojciec .jego pracow ał lat 45, 

C zujnym  okiem  obsarw yljw on 
podziałki w skazujące ruch windy, 
bada ham ulce i p rzv rząd j reje- 
slracy jne . Z arab ia  mało. Z nając 
cdpo .yicnz.ałno.ść pracow ników  
ruchu  m aszynowego. głównego 
nerw u zm echanizow anej kopam i, 
sadzony, że. sp raw ę w ynagro­
dzeń fachowców należy poddać 
kontroli.

• ST A Ń SK I

H t  f e m i t v  „ t r y n u n y  C z y t e l n i k ó w

SŁÓW PA?,Ę
któ rzy lekcewożq

D O  TYCH,
społeczeństwo

W T ry b u n ie  C zyteln ików ” pi» 
s;;ą me literaci czy dzienni'ia- 
t-fe. L isty  są pjsane często nie = 
w praw na ręką przyw ykłą raczej 
do młota niż do pióra 

Jest ona głosem  najszerszych

W prow adzając „T rybunę Czy* 
te lm ków ” chcieliśm y dać moż= 
ność każdem u obyw atelow i wy« 
pow iedzenia sie na łam ach na­
szego pism a. "  W ycnodzimy bo­
w iem  z założenia, że buduje P ol­
ane L udow ą cały naród, odpow ie warstw sp ołeczeństw a całego t dla
dzialność za losy i rozw jego tego, podkreślam y to z naciskiem , g}aszaij |.e
spada dziś n» całe społeczeństw o,

C odzienna obserw acja życia 
p rzekonuje nas, ze m e w szystko 
i nie wszędzie jes t w porządku, 
że w icie spraw  jest jeszcze nie 
unorm ow anych, że często zła wo­
la jednostek  u tru d n ia  pracę i 

uprzykrza życie w spółobyw ate­
lom, że n ieraz błędna in lerpre- 
iacja zarządzenia czy okólnika, 
lub nadm ierna „urzędow ość” i 
b iu rokratyzm  5vyrzHdza W IF l.F  
S /K O D Y , a przede wszystkim  
ham uje pracę naszą nad  odbu­
dową kraju .

odpow iedzieć na zarzuty wyśu- 
n ie te  w „T r\ blinie Czy tein ików ” 
że n il.om u m e darujem y, bo jak 
p isaliśm y wyżej, nie chodzi tu o 
jednostk i, ale szeroki ogół, o 
całe społeczeństwo, o u sp raw n ie­
nie naszego życia. Będziem y o-

wszy=tkie 1 n sty t u g-mk 
k tóre, m im o w yraźnego skierow a 
n ia  pod ich adresem  pytan ia , nie 
raozyły odpowiedzieć. Będziemy 
podaw ać do publicznej w iadomo 
ści tych w szystk ich , którzy  wolą 
u pare te  milczeć, (my to rozum ie­

my, czasem  to bardzo nieprzy- 
ru ją , a znaczy to polepszenie pra jem nie odpow iadać i w yjaśniać,
cy całego naszego apara tu  P-ń- uwłaszcza gdy nie ma co i jak),
siwow ego, spółdzielczego, ad m i­
n is tracy jnego  i td.

n ie w olno jej lekcew ażyć.
Trzeba, żeby ob. ob. k ie ro w n i­

cy zrozum ieli, że n ie  chodzi iu 
tylko o pozytyw ne załatw ienie 
spraw y ob. X. czy Y, a le  o u- 
s-prawnienie działalności urzędu 
lub in s ty tuc ji, k tó rym i oni kie-

D łatego poruszane w  n iej spra­
wy ,nuszą być przez ndpow .cdn ie  
C7.vnniki w yjaśn ian e  i to szcze- 
gnłowo, dokładnie, u tz e iw ie  i rze

D latego w szyscy, he* w yjątku , te in ie , n ie „aby znyć”.
eale społeczeństwo,- m »ją obo­
w iązek  w skazyw ania  b łęnów  I 
n iedoeiągn iee , p iętnow ania  tych, 
którzy sw oja  złą w olą  czy n ie­
udolnością szkodzą P aństw u lub  
k rzyw dzą obyw ateli, w zg lęd n ie  
w skazyw ać w ła śc iw e drogi w io ­
dące do napraw y.

Tym  w łaśnie, a n ie  czym in ­
nym kierow ani, otw orzyliśm y 

T rybunę  C zytelników ", by wszy­
scy ludzie pracy mogli publicz.- 
nie sie w ypow iadać

O potrz.ebie i w artości „T ry ­
buny C zytelników " najlep iej 
śv iadczy jej ' popularność. Co­
dziennie o trzym uje  R edakcja  n a ­
sza 50 do 60 listów. N ie wszy­
stk ie  d rukujem y, jes t to m em ożli 
w ością techniczną, w szystkie jed

W w iększości w ypadków  urzę- 
dyv czy in s ty tu c je  poa adresem  
których zwracamy-' się, rozum ie- 
ią, że tu  n ie  chodzi tylko o fo r­
mę dobrego w ychow ania, by na 
pytani® odpow iedzieć, ale o odo-

n u  uczciw ie w yjasn  c spraw ę. 
P rzyznan ie  się do b łędu sam o­
k ry tyka , św iadczą dobrze zawsze 
o człow ieku. Gorzej trw ać w 
sw oim  uporze i udaw ać nadal 
„w ażnego”.

Rozpoczynając dzisiŁ.i ogłasza­
nie tych  ins ty tucji, k tó rych  0 - 
becni k ierow n icy  uw ażają, że 
głos społeczeństw a wolno :m lek 
ceważyć, podkreślam y, że tak  
długo będz'em y przypom inali 0 =

Zakła,] E m eryialny  w IV ir łza­
wię r.a no tatkę 23. 4, (nr. IU ).

5!. O. w Bytom iu na no latkę 
/ dn 30, 5. (146).

Komisja. O sadnictw a R olnego  
w Ghiórzy „ach na art. z dn. 29.w  
(n i . 145).

W ydział O śp .-R u lt. OKZZ w 
Katów icach na art z dn. 9. 5. 
(nr. 126).

K om isją Specjalna yc K atow i- 
raeh  na arl. z dn. 29, 5. (nr 145)

C entralny Zarząd Przem yślu  
iluini<'7.ego w Katnw tcar.h na art. 
7, dn, 7. 5. (nr. 124).
N astępna partia  „m ilczących" 7,a 

tydzień..! ■'

GD A Ń K
OD , w. OWA- MT5STA 

w ydz.a! Techniczny Z arządu 
Mteji kiego w GdaA?ku prow adź, 
intensyw nfe' nad odbudo­
wą Gdari ka w fam ech ' :i, -1 e t n i f 
go p jiro i S, '■ ;>cj '.CiCgO. 
ąu trz jch  pierw szych 1 lieiięcy , 
tegorofATnego seżonu btido .danego  
roboity .rozbiórkow e i wyburzmy, 
n te  soŁijonych budynków  '."yu.o- 
s»5>..53;8'55 m tr. kubicznych, ijjś  

raw okresie robót im r. ery |nych  
w .yremonlowano. 10 133 m tr. kwa 
d ra to w rch  jęzdn. i chodników  
• JDA M  A 

EKSPORT P.O.LSE 'F J  ROI I 
DO D \N i i ,  IT M ,A .\D 1I 

I SZ',VEl JT 
Niezalef^ifet ca  w zrastającego 

w w o z u  p a w ie j  roli drogą lą ­
dową, 'rozw inął -:ę ostatn io  rów-'1 7 
a ie S  eksport sęći drogą m orska 
przez G dańsk i G dynię do D anii, 
F in land ii 1 Szwecji, O śratnio 
m iędzy innym i obrhigujem y 3f-j- 
porty  siycdaiiic.

Obocnie rozpcczcly się rrzm o- 
',vy w spraw ie d-ąirz.eękrMżog-lębie- 
nia stosuSikÓw handlow ych t pod 
w yż-zenia ckspbrtu  pu lsk idg  soli. 
RLETSK

PTO K l R \T O R  JOHNSON,
ORKARZXCIEL W PROCESIE 
NORY5IBEltSKir>? W USTCE 
Od, k liku  dni w Ustce przeby­

w a angielski p ro k u ra to r general- 
n y"’ ł.4 i ę fiz.y n a fo do w e go T ry b u n a ­
łu N orym berskiego, poseł do 
Izby G m in i przew odniczący 
Tow. Brylyj=ko-Polskiego, Pan 
Johnson. Prok. Johnson  jęst go­
ściem w iceprn .iślra  .S praw ied li­
wości I,eona C hajna. A. K. 
BYDGOSZCZ 

W IZ i i A M L O D Z IE /Y  JU G O ­
SŁO W IA Ń SK IEJ 

Do Bydgoszczy przybyła grupa 
studentów  jugosłow iańskich, kto 
.r .^  odbyw ają podróż w akacyjną 
po Polsce- Młodzi 'Jugosłow ian ie  
zw iedzili w Bydgoszcży M uzeum  
i B ibliotekę M iciską i obejrzeli 

zabytki arctu tnkloniczne m iasta, 
po czym złożyli w izytę prezyden­
towi miasta.

Z Bydgoszczy^ młodzi Jugosło­
w ianie w y jech a li do Gdańska, 
ccłcm 7,w iedzenia Targów  Mię- 
dzynfii';: lon-ych.

RZESZÓW
DOMY TOWAROWE NA ZIE­

MIACH PO l.U DN  W SC H O D ­
NICH

D yrekcja Państw ow ej C entrali 
H andlow ej o tw iera  w najbliż- 
•iych dniąch pow szechne domy 
‘ow arow e w Rz.ejs: owie, .P rzem y­
ślu i Krośnie.
LUBLIN

rW ICH EP POZRYW AŁ DACHY 
Z  DOMÓW 

W L ublinie szalała krotkotrw ł- 
la burza, k tó ra  w yrządziła b ar- 
;.io  pow ażpe zniszczenia. W sku- 
-k w ichru w szeregu domow W 
■ibMtłi? pozryw ało dacny 

1 :»"N \N
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PLPEROW CÓW  
Sli.ranicm  K om itetu  Gminne* 

(!»■* Pblekie') •. Psfićtti R obotniczej W 
iabikow ie k. P oznania  odbrł* 

się na Irrer.ie b. obozu koncen* 
Irscy neeo w Zabikow tc uroczy* 
Gość ŻSrio-bna z pow oou trzeciej 
róczm c" rozstrze lan ia  w  tym  
tiozie przez Niemców 12 człon" 
knny Polskiej P a rtit Robotniczej. 
Poiegłym  bohalerom  złożyli hołd 
przedsisL  iciele W ojew ódzkiej 
llady N arodow ej, WK PPR . B ra t 
niej PPS, Z w. b. W ięźniów  Po* 
litycznych oraz tłum nie  przybyłe 
społeczeństwo. P ien ia  żatobne w> 
kona} chór robotniczy fab ryk i W 
L uboniu.

(UAAAAAAAAAAAA AAAAAAAil
NOWY NUMFR „KUŹNICY"
Najbliższy, 33-ci numer „Kuźni- 

cy" przynosi nasiępujące pozycje: 
c d. rozprawy Roger Caraudy

pt.: „Komunizm i moralność" w
pTz-ekł. Pawła Hertza,

pierwszą część artykułu Adama
Schaffa pi.: „Sens dyskusji o hu- 
ruaniżmie socjalistyc7.;nym‘ 

wiersze Federico Garcia Lorc* 
pt.: „Zal po Ignacio Sanchez Ma-
jias", w przekł. Seweryna Pollaka, 

artykuł Zbigniewa Bieńkowskiego 
pt.: „Kilka uwag o jednym pro­
blemie ,

list XXV. Stefana Otwinowskie- 
go: „W Krakowie", 

kronikę francuską oraz 
spis treści do roczników Kuf* 

nicy" 1945— 1946.

T R Y i m  GZYTflNIKUW

w iązek wobec społeczeństw a, i pieszałym  ich obow iązek, aż zro-
udzielają nam  odpow iedzi, k tó re  . . .  .. , . , . zum leią, ze społeczeństwo ma■w m iarą możno:,ci pubitk i.jem y.
S a ;ednak i tak ie  .W ysokie Dy- H aw o  don.agać się « żąda hez-

'•'•If "  C7.v , T i a r ; , dy” które ro-Ń w arunkow o w yjaśn ien ia , 
zum ują w ciąż jeszcze kategoria- Dziś podajem y tych najzntwar- 
mi p- ledw ojennym i sanacyjnych dz, alszych kióntv 'najdłużej mil-
IzOAtłl.-ASlf n n  K«,Ar> a i AC1!  -7rt

czą, do k tórych zw racaliśm y się
kacyków , że „byczo fest”, 7.e 
„wszystko, co robię, — robię do­
brze i nr-md n;k m nie m usze się 
spow t .dać ant usp raw ied liw iać” 
A móze sądzą, że zapom nim y o 
nicn. ż.e to „tak p rzejdzie”?

przed pierw szym  czerw ca b. r. 
Oto oni:

Zakład U bezpieczeń Społecz­
nych w  C hor/.owie nie odpow ie- 
dsia ł n«m na no tatk i z 18. 4. 
(nr. 106), 4. 5. (nr. 121) i 16. 5.

Jakże się bardzo mylą. Dłużni- 
nak szczegółowo i dokładnie czy kiem  społeczeństw a nie w olno
tam y i sk ierow ujem y do odpo- być nikom u Prow adzim y bardzo
wiecimch w ładz i urzędów  celem sz.czegołowa karto tekę  naszycn (ńr. 133). Dz.iwimy się tym  bar-
in terw encji, rozstrzygnięcia, przy- dłużników  i o n ik im  nie zapum- dziej, że na późniejsze zapytan ia

śpieszenia, zała tw ien ia  sprawy, nimy. Chcemy zapew nić tych otrzym aliśm y szybko w yjaśnię-
15 proc. dodatku  w ypłacanego w pomocy i tp. w szystkich, k tó rży  n ie  raczyli nia.

M o że  pan napisać 
tło „ T r y b u n y  R o b o tn ic ze j"

Ob. Zagórski K (prac . huty 
t,;Laura“ w Siemianowicach) pisze 
nam:

Dnia 6. 8. 47 r. udałem się z żo­
ną do kina „Piast" w Siemianowi­
cach, na drugi seans.

Do kasy prz.yszeułe.n 15 minut 
przed rozpoczęciem seansu prosząc 
o bilet ulgowy. Odpowiedź dosta­
łem odmowną jak I wielu ludzi 
przede mną stojących Stojąc jed­
nak dalej przy kasie zauważyłem, 
że niektórym osobom bilety byty 
sprzedawane. Również jeden z ob­
sługi kina sprzedał „na boku" ja­
kiemuś pewnie znajomemu bilety

Po czwarte: Sprawa „może pan 
napisać do „Trybuny Robotniczej”. 
Domagamy się od „l-ilinu Polskie­
go" w Katowicach ‘ rzetelnego 
sprawdzenia powyższego faktu i w 
razi- potwierdzenia — surowego u 
karania bezczelnej • kasjerki. (Red.)

„ K ^ ż n y  sobie rze p k ę  
s k r o b i e "

Ob Ślusarek K. (Zabrze, Sło­
neczna 57) pisze:

Wróciłem z rodzicami i braćmi

. 21. VI. 1947 r. otrzymałem blan­
kiet przesyłkowy na paczkę z wagą 
5 k g . 100 z ,wyszczególnieniem: 
obuwie, ubranie.

Gdy zgłosiłem  się teg o l dnia do 
Urzędu Pocztowego w Modrzę jetyie 
stwierdziłem, że przesyłka waży 
tylko 4 kg 300 i po rozpakowaniu 
w urzęuzie w obecności listonosza 
i dwóch urzędniczek brakowały 
spodnie. Jak mi wiadomo paczki 
z zagranicy, które idą do oclenia 
otrzymują plombę lub są zaklejone 

do kraju z Belgii„ przywożąc ze taśmą papieru z pieczęcią, czego
sobą 3 rowery które były zmonto- „ję. było na wspomnianej przesyłce,
wane na terenie Belgii przez m ego 23. 6 1947 r. zwrócifem się tęle-
ojca. Urząd Celny na granicy w Ze- fonicznie do urzędu Pocztowo Cel*
brzydowicach potwierdził te jako „e g0 w Bytomiu dlaczego nie było

ulgowe. Widząc to poszedłem do nasz4 własność i wydal odnośne plomby, gdzie mi odpowiedziano,

Dyrekcja huty  „Pokój" w No- Niegorzej od chłopców prześci-
w .u R; tniniu urz.ądzfła dla dzie ćaH: kię w zsjęm nie ąn dokazywa-- 
c swych pracow ników  kolonie niu. Na pytania, znani ch iim z

Kolonia w N owinach G órnych ków i malarzy, obrazujące ich ży
ma najładn iejsze budvnU . Są to cie na kolonii. Eksponaty zabio-
(lnmM dawnych strażn ików  gra- rą ze sobą. Stanow ić dla nich bę

letn ie w  miejscowościach położo własnych m iejscowości przew ód' uieznyeh (granica jest tuż 7,a gó- dą pam iątkę pobytu na kolonii,
nych na Z iem iach Odzyskanych, niczacych rad zakładowych, czy rami) T rudno jest doslać się do Słońce w łaśnie zachodz.tło za
w  pięknej Dolinie K łodzkiej. Ce- dobrze im na kolonii, wszystkie kolonii znajdu jącej się na w yso- góry, gdy w d rugim  dniu  w y-

zgodnie potw ierdził'” opowiada- kości 700 mtr.. aie dzieci, prze- cieczkj dobiliśm y do najdale j wy
tac o swym  życiu ' Tak, bo tu ważnie chłopcy, są z tego bardzo suniętej na południe kolonii w
jest nam  ba-dzo wesoło. W dom u zadowoleni. Różance. C ierpliw ość oczekują-
m usiałam  bawić -małego Jas ia  — Na zakończenie kolonii dzieci cycji na nas dziewczynek, uezest 
mówi 10-letn |a Irenka, repa- przygotow ały w ystaw ę sw ych  niczek kolonii, była już na wy-
trian tka  ze w schodu, — a tu ta j prac. K orzystając z naszych od- czerpaniu. Po n iem niej serdecz.-
s a m a  się  baw ię przez cały dzień wiedziri k ierow nik  kolonii, ob. nym, jak  gdzie indziej, powita*

lem zapoznania się z życiem dzie 
ci zę Śląska, z trzech ośrodków  
przem ysłow ych, oddziałów  huty 
„Pokój” „>w Nowym B ytom iu, 
G liw icach i Łabę-dach, na kolo­
niach dyrekcja przygotow ała wy 
cteczkę ..Siadem kolonii letn ich"

Po zw iędzeniu całego dom u i 
zapoznaniu się . ż" prow adzonym  
na kolonii trybem  życia kierow - 
etwo 7.aprosito gości na w ieczor­
nicę na wo''\v,m pow i-trzu .

Grups-ń dzieci przybrane w 
rozm aite stroje, półkolem stanęły 
preed w idow nią. — N ajm niejsze 
dzieci przebrane za krasnoludki 
t grzyby m uchom ory, odtw arzały 
życie skrzatów  leśnych. S tarsze 
dzieci — chłopcy, w ystępow ali w 
roli w ojow ników  'n d rjsk ic h . Na 
steonie zm ienili się w „dorosłych” 
urw ipołciów  i w wesołych ske­
czach rozśm ieszali w szystkich do 
łez Dz.ie’,uczynki zaś. przyszłe 
tancerki, zabawiały na? plasam i 
Na zakończeni- wszyscy razem
śpiew ali piosenki, p, -*3 iYi

Droga do Nowin Dolnych pro 
w adziła przez w ąski w tym m iej 
scu pas D oliny K łodzkiej zam ­
kn ię te j z obydw u stron  pasm am i 
gór. K olonia letnia w Nowinach 
Dolnych m ieści się w trzech bu­
dynkach. W najwi-ęjśsgśm z nich 
drew nianym . przypom inającym  

nasze góralskie domki, m ieści s;e

Niektórym tęskno za domem, Apollo. postanowił dokonać niu, dziewczynki zapiosiiy  nas 
na wiec7,omicę przy .ognisku.

W małym lasku, za w ioską

kasy prosząc je w z e  raz o bilet 
ulgowy, którego mi powtórnie od 
mówiono.

W tym wypadku poproi.ilem o 
książkę zażaleń, w której' tc same 
bolączki były umieszczone — dziw­
ne, że nikt nie reaguje na to.

1’ rzy wpisywaniu do książki za­
żaleń -  kasjerka z ironią odezwa- »»**»!« rowery zarejestrować,^

papiery. Gdy zamieszkiwaliśmy w ze na podstawie nowego okólnika
Zabrzu potrzebny mi był jeden ro- Min. pocztt j Telegrafów paczki
wer do użytku. Zarejestrowałem ut„re nie są otwierane nie otrzy
go bez żadnych trudności w Urzę- mują plomby, a clo wymieiza się
dzie Rejestracyjnym w Zabrzu. Po na podstawie wyszczególnienia na
paru miesiącach rodzice wyjechali blankiecie przesyłkowym. Jeżeli za-
z Draćmi na Dolny Śląsk do Szla- fcm mam jakieś za-aienie to pora-
gowa pow. Kłodzko i chcieli 2 po- dzono mi się zwrócić do Minister-

la się: „może pan napisać, do Try­
buny Robotniczej". Poprosiłem ka­
sjerkę o nazwisko, ta odtnowila. 
Jeden z obsługi kina, ten sam, kłó- 
ry sprzedawał na boku bilety ulgo­
we wyśmiewał się, że i tak kontro­
la kin nie zajrzy nawet do książki 
zażaleń i nie będzie robiła z tego 
użytku.

Podobny wypadek miałem już 
raz, kiedy mnie również' w podob­
ny sposób odprawiono. — Jednak 
wtenczas dla stwierdzenia ilości o- 
sob w kinie kupiłem normalny bilet.

po­
nieważ są im potrzebne do użytku.
Biuro Urzędu Rejestracyjnego w 
Kłodzku ż s (14 wielkich arkuszy pa­
pieru, które by stwierdzały nasy.ą 
własność, mówią, że te z Urzędu 
Celnego są nie wystarczające. Więc 
teraz nie rozumiem czy dokumenty 
wydane przez Urząd Celny są 
wszędzie ważne, czy też nic?. —
A może panowue w Kłodzku robią ' > ‘. , , „ " dzie są one często spoznione. uuyzco im się podoba? , , :,  „ „ postępowanie buirow’e wymaga cza­

su i tonie w teczkach i archiwach-
istnieją rzeczy, do których należy 
przystąpić natychmiast, gdyż strą 

1ub dni wytrąca materia!

stwa Poczt i Telegrafów. Na blan­
kiecie była pieczęć Urzędu Poczto­
wego w Krakowie, na której jest 
wyszczególniona waga 5 kg i I gr. 
Jasny dowmd, że nie okradzione 
paczki zagranicą, lecz na miejscu.

Wierzę, że Min. Poczt i Teleg- 
otrzym awszy podobne meldunal 
czyni odpowiednie kroki zabezpie­
czające, lecz muszę z żalem stwier-

Może nie tyle „robią" ile usiłują 
robić" PriisirtisN oilnóśne w ładze

pr-żY blask,, płonaW eh azezakli W cU r W "  '^ w ie  p u ,to. Ciekawi G u m o w ać  zhed," inicjatywę nic- tn godzin
U l o w y c h  i b fW d * ó 'p rzv '!  ' ! ' »  ,  * W * * ” n ®  ^  4 ę  " " r > 'h h .ura „  je s ira -  ^

■ ■ •, ,, , : •' Azicje? ci jnegc w KM,.kii. (Red.) „ . ,, ir- *-» t ^  i t i T nnToW l IflT łT lrt U r lo  J ' '  /"A A  i..

nscenizacja „U m arł M aciek, um arT ’... n a  kolonii hu ty  „Pokój".

-a rodzicam i, CO kilka dni piszą „otw arcia" w ystaw /. Wstęgę p>-ze 
do rlnmu listy  ale w szystkie ciął d j r  ! ądrJziahi hu ly  „Pokój"
-heialyby jednak pozo- ać tu dłu 
zej. DzifeW'czynki. tak jak na pozo 
ta łych koloniach, zgrupow ane są 
drużynam i, Z w ychow aw czynią- 

k ierow nictw o k0'on ii, kuchn ia  i mi uczęszra iją  ria liczne wyciec? 
jacjalnia. Na kolonii te j są same ki po okolicy Są opM -nć run- 
a z tw c /y n k i  W liczbie  195. Jasno  ne. Zżyły e tę  tra fem  ze sobą i 7.

cm nie i miło zs.=7.edł k ró tk t w ie 
ero- ppec-w y .W ykonane insceni-lj 
•lacje o rożnych motywach, tance 
zbiorowe i solowe oraz śpiewy 
chóralne wj-pelniły bogaty p ro ­
gram  w ystępów  m łodocianych ar
lyslek. „Frenetyczne b raw a” k il­
kudziesięciu w idzów  (na w ystę­
py przybyli m ieszkańcy Róż.anki, 
którzy ogrom nie polubili dzieci) 
byly„ dla nich najlepsz;, nagrodą, 
Kolonia dla Różanki, dla jei m ie­
szkańców, stała się atrakcją . Do 
tej czysto-rolniczej m iejscowości 
nie p rzyjeżdżają wczasowicze. 
M ieszkańcy wioski 7. sołtysem  na 
c7.ele p rosili k ierow nictw o kolo­
nii, bv pustki dom zajm ow any 
przez, kolonię, gościł zawsze dz.ie- 
ci lub pracow ników  hu t1̂: Rą bar 
clzn życz.liwi. Dostarczają po 
andcznie zn!żctiej', cenie-'iywńo.-ć 
K olonia w Różance liczy 196 
dziewczynek.

W yw oziliśm y z kolonii na.j-

w łoie -ozśp iew ane „m ałe L ab ie1, 
k i" przyjęły  w ycieczkę i gości z 
w ielki, radością.

w L iberiach ob inż. Brurin.'.
M a łr  prkoR: m ieni; sie rd  koio 

-ow ych eksponatów. Robótki 
dziewczynek to  ozdoby i w yci­
nanki 7. pap ierń  oraz lalki. Chłop
y zabaiwili s ię  w „dhib id łu t- p iękniejsze w spom nienia o rado-

ków” t przygotow ali laski rz.eź- ści i szczęściu  przebyw a ją cy d i
a nb. Mateoazek i-tone. m ałe sunnoloty, dorpjct z  na jjudi dzieci robo tn ików  z

ktero-mrii łunlonii nazywają wikutny t egaitczki. Na śc t^ laęh  „Czarnego Ś lą s k a 1',
<w©ć- w isia ły  p łó # a -' IftaJy ;h r y ^ ® 5 ]  L  &

ICJC
* * «

Oddzielmy Imaj kilka spraw.
i"> pierw,,.?: Sprawa sprzedaży 

biletów ulgowych „po znajomości", 
i^yniaga ona spiawdzeniapi ukara­
nia winnych. Wzywamy do tego
Administrację „Filmu Polskiego” 
w K.dowicnch.

Bo ilriigio: Bjirawa braku kon­
troli nad kinami ze slrojiy Zw Zai^' 
władz przełożonych, (łtgnnr/ac ;i 
społecznych. Wymaga pna ^y b k ie - 
go rozwiązania. Już dwa razy a- 
pclowaliśmy w (cj iprawie do Zw.

Je riin k o w a  cJm j a
Ob. P. M. (nazwisko i .idre? zna 

ne Redakcji) pisze;
Lisi nadany w Am-ryce w pierw­

szych dniach stycznia 1947 r. nad­
szedł jak widać z datownika U 
P. Poznań — do Poznania i2. 4 
1947, do U. P. Kalowice I. dnia 
I ,. 4. 1947 a do moich rąk do>t I 
Się dopiero 29. 7. 1947 r„ to zna­
czy, że len list przebył drogc 
z Amory1 i do Katowic w czasie

Cóż miałem innego zmbić. Po 
trzech dniach paczkę odebrałem 1 
myślę jak temu zaradzić Zrozumia­
łym jest, że ic-zeli ten szkodnik i 
pasożyt który kradnie nie zostanie 
zfapany będzie czynił nadal to samo 
gdyż będzie mu to uchodzić bez­
karnie.
Rjttbyin zdania. źęb.v w  Urządzi*
l eluyin 'zastosowano pieczęć nie 
Llko z nazwą i datownikiem alf 
-ownież z wyszczególnieniem  wag' 
/ ważywsźy, że przesyłki są oclone 
komisyjnie i z podaniem wagi można

Zaw., w szczególności do OKZZ. ' l>" 1 l:% sWci*' z  Katowic zaś do „ bv bezpośrednio pociągać do odr 
Na razie odbiło" się to „jak gro?b :" ,r(' s-,, b t" znaczy mnich, rów- wiedzhlno.ści ostatnią poczt- p?ze
o^lcianę". Do Irz.ech razy sz.lukn...

Po trzecie: Sprawa przepisu, któ- 
;r.jk;-zezwala nc+’ poz.oslawicnic . sali
kina na pól próżne |. byleby nie 
sprzedać większej ilości bilclów 
zniżkowych.

Jeszcze raz apelujemy do „Filmu 
Polskiego” w ł.odz.i o z.rewidowa- 
nię tego prz.cpisu. Dlacz.cgo Zw.
Zaw. nie wypowiadają się w tej 
sprawie? Czyżby ta sprawa wyd^- 

d^fejaczooi związkowym 
fliegodŚą i wĘ b

nież .i i pól miesiąca — trochę za 
długo.

* *• *
Kio dnląd żT' dafef jest

Z AniSłyki do »Ksimyic. aniżeli v 
|cdńcj ulicy w Kciowica.-h do dn 
giej — mus.NCnlbo zmienić zdanie 
albo wyrobić sobie zdanie o prac) 
poczty. My wybieramy to drugie.

(Red.)

znaczenia.
•  *  •

Jak wiadomo poesfp rtiedawrL 
. ' ."„■bldiOwala wy p i ś n i c i i e  w  s p ra  

wic kradzieży pnoćek. usiłując do 
nieść, że kradną je wyłącznie za 
lianicą.
Powyższy list jest najlepszą odpo­
wiedzią na wyjaśnienia poczty. Za­
nim się szuka źdźbła w  cuęjzyn1G d rie  ffkra d aia  n a c zk i?

Ob. K"kla J. fJezor pk Nov?a( 5 nku, trzeba Rajpierw wycjagrąć  
poczta Modrzęjów) pisze: oelkg z w la.ncgb



8. 1904 r.Zaczyna na Śiąsku o d o -  , lązywać ustawa zabrania 'rca budowania domu na pochodzącej z parce-
*5. 8, 1865 r.
. ro d z i ł  s ie  P aw e*  D o rn ­
i e  d z ia ł a c z  .n a ro d o w y ,  r e ­
d a k to r  „ K a t o l i k a "  i p o se ł
,0 Parlamentu niemieckie­
go.

1S- 8, 1882 r.
Śmierć Karola Miarki 

g o lo w eg o  przywódcy odio 
lenia narodowego na Ślą­

sku.

15- 8. 189 i r.
1 'ro d z i l  s ię  A lfo n s  Z g r z e b  

n *ok k o m e n d a n t  P O W  w 
c^asie  1 i I! p o w s ta n i a .
,e - 8. 1886 r.

Oroikił sie Augustyn  
j^Wider, poeta ludowy i d 'a 
’ftcz polityczny, uczestnik 
b u w sta ń

2 ŻYCIA PARTII

Prilcny dzień w Państw. Fabryce
Zw. Atołowych w -.horzowie

i|m S P O R T  ml
|  ł M M f  1MMWI -      I  g ®

Z  fro n tu  elim inacyjnych Kop- Bf ł « K«  *» « . i  i i -  szanse na wejście uo ki. A. BBTS
Y ML I 0 WbjSCIS sl A KpuSy Bielsko czekają wyjazdy i ciężkie

G los sy reny  fabrycznej, w 
P ań s tw o w e j  F ab ry ce  Z wiązków  
Azotowych, w dn iu  31 l i p ta  
r. b rzm ia ł  ja k b y  głośniej i pięk 
niej. D aw ał przecież Zimk za­
kończen ia  dn iów ki,  yo k tó re j  od 
było się w k an ty n ie  u roczyste  
zebranie fabrycznego kulo F M  
poiączone z wręcz en.nm  łto - 
łych (aglt>r..acjl 4.4 Ł i,„ y c k . 
Na scenie u s taw iono  czerwono 
p rz y b ra n y  siół p rezydia lny ,  nu 
którego obiciu w idnie je  nap is  
„P. K  R. WALCZY I  ZW YClB 
4A". N'a stole us taw ion o  k w ia ­
ty i bia.loczorwone proporczyki.  
Ńa d rape r i!  w idn ie je  po r t re t  
tow. G otnulk i-W leslaw a. Sald 
fcauzytitt się zapełniać. W  itrze* 
s łach  zajmują, miejsca cztonkó 
wie koła ,  członkowie b ra tn ie j

P o lsk ie j  P a r t i i  j So&jallstycar.ej, 
S t ro n n ic tw a  D em okratycznego  
i w ie lu  Innych.

P u n k tu a ln ie  c goag, H.bO m *  
legajry się dźwięki o rk ie s t ry  fa ­
brycznej.  Po czym sek re ta rz  
kom órk i tow. < r » w e * /k  wita 
p rzyby łych  gości z Komitetu  
W ojew ódzkiego  w oaonach tow, 
pW ilł N o w a k a  U  j  o k u l a łe ś  
W. K. r > P H ,  o m  mor. N.-wW 
domskioio 11 suk.ejuza Korni- 
tif.ii Miejskiego W ita  on poza 
tein w szystk ich  towarzyszy 
b ra tn ie j  phrt ii ,  oraz  p rzed ­
stawicieli  kół dzielnicowych
S ek re ta rz  ko ła  prosi na-
Rtępnie do p rezy d iu m  p m d i t r  
wlotoli Kotu. Wuj, i Mlo|sUau«* 

A kretonty k<n d z ia ła ln o *  ,mh,
p r z o u o d a iu ą ti^  8 . O. L, K. t o * .

Minister Rusinek na uroczystościach
Związku b. Więźniów Mitycznych w Piekarach śląskich

fiS) YV n ied z ie lę  od b y ło  s ię  w  
ek u m eh  SluskiCh p o św ięcen ie  

Si;' ,,ui(laru Ź w , b. W ięfe iiow  P oli 
‘■'czpyr-h w ob ecności u lu ,  H u- 
Sl*»ka, w icem is t rza  K u ry ło w ieza  
1 Ob. Fukaiew iftga, p rezesa  Za 

G iów n ego Z w iązku w
Warsza w ic  oraz p r z ed sta w ic ie li
f K atow ic.

Koło Zw b. W ięźn ió w  Pol. w

80
ekarach  iićzy

podopiecznych.
ńR iow any zostat 

C:'jtonko,i'skit'li 
Cz,'ństw n.

75 czło n k ó w  I
S z ta n d a r  u- 
ze sk ład ek  

do tacji spnle

G łów n e u roczy sto śc i rozpocztp  
1\ s ię  o 3'odz. 10-teJ w y m a rszem  
pochodu m ie isc o w y c h  i o k o licz ­
nych  org a n iza cji su o łcezn y eb  i 
m ło d z ieżo w y ch  oraz kół Z w ią z­
ku z pocztam i sz ta n d a ro w y m i I 
o rk iestry  g órn irzej do kościtds.

Po n a b o żeń stw ie  pochód  p rze­
d e filo w a ł przed p rzyb y łym i  
g o śćm i po czym sv m iejsco w y m  
parku odbyła s ię  d a lsza  część  
uroczystości.

Po krótk im  p rzem ó w ien iu  
prezesa  m ie jsco w eg o  k o ła  ob.

Młodzież pclska z Francji odw edziła kraj
(jsj w  pierw szych  dniach sierp u le  i poklask, N ao eało.',ctą wyko* 

1113 przybyła do Poiskt w ycieczka dania czuwał reżyser Ob, Zahor* 
O d z ie ż y  polskiej t  Francji, 

l ż o n e j

kił.
Ze dem okratycznym

V:
igzku m łodzieżow ym  „G run-

al<T, b iorąca uóziat w Mlędzyn. 
,e stiw ahi M łodzieżowym w' P re ­
sje,

. Ze iw zględu na w ie lk ie  trudno*

tli
zw iązane z przejazdem  przez 

e|ńm ckie tereny okupow ane, 
bdzteż polska z F rancji zgłosi* 
na F estiw a l ty lko  68 osób.

Pradze m łodzież czeska i poi
a zgotow ała gościom serdeczne 

C ię c ie .
^-degacja w y staw iła  na F esti- 

m scen izacje  p. t.: „Tajem* 
J-e w ęg la  obrazującą pracę Bńy
‘Sw..
^ y s ię p  ten 1 dobył ogólne uzna

K u rs y  żawailowfe
Instytut Uzcmleślhlczft — 

i *'iłiyslnw>.v w  Kutowlcach rozpo 
w fnit-oiącn wrześniu Br no--

i * *erie kun ńw ł zRwodow,ycn, jakiiMjhy kreśluinklf dla nietaictweńw
_ 1 IQ im kursy itrńślarśUiił dla
■ownłków budowlanynh, kursy

qi ‘drzowskie murarskie, kurty r» 
lt°tśch,liczne, kursy nbsluRl ecu 
Dta|bego ogrzewaiiia i różne m usy  
tf ‘yeotownwcze do egzaminu mts- 

l,’vskipgo lub czplaanlczego,,

ski z Paryzfl,
Po w ystęp ach  w  P raaze ^ryció* 

czka udała s ię  do P o lik l, gdxta 
zwdedziła najp ierw  ś ią sk .

W K atow icach w y c ieczk ę  gościł 
WK P PR  i ZWM. R odacy z F ran­
cji zw iedzili okoliczne m iasta  i za 
poerutl) się  z  c iężk im  przem ysłem . 
Sam i oni pochodzą i  Ośrodl-óW' 
przem ysłow ych  Paryża oraz pół­
nocnej i sroaitow ej Francji;

In teresow ali s ię  foWrtiez szkol* 
nictw em , W ielu e nich pragnęłoby  
uczyć s i ę -  

W vciec7.ka udała Stę dastęp nle  
do W rociawua i Wałbrzycha, ee* 
lem  odw iedzen ia  osiedlonych lam  
P olak ów  x Francj i .  Po tym w śzys  
cy zam ierzają pośw iec ić  jeden  
flzien na u p rzątan ie  gruzów  zillsz  
Cżonej sto licy .

odw iedz iny  te (rwać budą do 
i5*go om kiedy to wfteyscy uc*est 
nicy  Festiw-alu m u izą  s ię  etawió  
na zakończen ie W ystępów artys ty  
rznych i w/?,iąć udział w  masowej 
defiladzie zw iązków  młodzieżo­
w ych z ca łego  św iata. M iejm y na 
dzieję, że wrażenia z poby tu  w 
kraju przełam ią w szystk ie  trud* 
ności, stojące na drodze pow rotu  
Polali ów du O jczyzny.

Kutyła, aasiąpli ap«l gomoruo
* a n y u n  w  obtaftuh k o .io r h łr iu f |
ityeh obyw ate li P ie k a r  flląnUleh. 
fa t h ię c  pom ftfrtbw aw tch ucąozo  
n* tAiMI* VI1knrntHiit0Vi| ot* 
»zą.

»  t istawlunej t ry b un y
W iol H asifjnaia tn i* . praU f t
sp itR i spstaci..*) tow. niismsk 
h. w iożioń  g o l ity u H } . w  g o fą -  
cycb  slow itcli tów . n iln is lc r  xa- 
ciięcitł uhccnycli dd zacźCrimlę 
F.i8 kil I z łączen ia  w y s iłk u  w szy  
stk ir li pod noWo 'p o św ięco n y m  
szttinriarcm  do pracy nad lig n in  
to w an lom  pokoju I n iep o d leg ło  
ś d  ojczyzny .

7 j kolei p rzem a w ia ł w  im ien iu  
fcarzpdtr G łównego * łe * u ila ł* is i  
10* .  K u ff lo w io z . M ówca z łoży ł  
k olegom  Herdeezno ży czen ia  jak  
iiiijlcp szyr ł' w y n ik ó w  I o s ią g ­
n ięć  W prnCy, nńd u g r u n to w a ­
n iem  ładu , p orządku  i pokoju  
Np. z iik n ń czcb is u ro czy sto śc i o d ­
czy ta n a  zo sta ła  ra*oiuc,ja doirta- 
g a la ca  się  jtom iL an i*  k m i l i j  
p o k a )o * e g o  t Nismeunl *  Mur 
siiaw ib  I za p ew n ia ją ca . Iż b. 
w ięźn io w ie  Stać bgdą tw ardo  W 
Szeregach W alczących o u g ru n ­
to w a n ie  pok ojh  św ia to w eg o  I 
Czuwać b ędą  nad b ezp ieczeń ­
stw em  Ojczyzny | je) g ra n ic  na 
Odrze i Nysie,

S O U  r o m A d t i  kslqZnl
I dlftitia

Koło Ś ródm ieście Spolsezno*©- 
byWłUelKkięj L igi K obiet Uprii* 
sśS wSżyAkio koleżanki o sk i« 
dahfe iprzeozytahych łKjasopłsm 
t Uzinzek w toiid lu kota pn>y ul. 
K rasińsk iego  8 b, pokój 40 w  pf>* 
Hiedżiałkt, środy i p ią tk i od 
ąodz. 17-tej do 20=tej.

D a ty  pCzCzrtacżone są dla 
Ś w ietlic  i kursów  repoloni/.acyj* 
nych •'■organizowanych staraniem  
R eferatu  Społecznego przy Paru 
stw , N lB tuchom uaęieeh Ziem* 
Słcfoh O kręgu GpbiskiegOi gdżiS  
dost&tcżanfe czasopism  i książek  
ma szcżególn ie  w ażn e  znaczenie.

Sokahu-r* dy*. eJBilotst.Acfj- 
■ * (p  iftery k j t u r  »*Ł>*s*iOX
» r u  ^raw *«dnlocgoesA  L  M . M. 
tow, L edw rnM .

m ów nicę  jako  p ierw szy  
wchodzi tow, poseł N owak. 
N aw iązu jąc  ao p ięknej i ważm-j 
w żyoin kom órk i uroczystości 
w ręczenia s ta ły ch  leg itym acji ,  
podkreś la ,  że leg i tym acje  p a r ­
ty jne  są  św iad ec tw em  d o ty ch ­
czasowej pracy, oraz udoku m en  
tow an iem . że kHżdy z o t rz ) ih n  
tących ją  będzie w iernie  p raco ­
wni dla Phrt i i ,  dla  idei l d la  kia  
sy robothiezoj. Poseł Nowak 
podkreślił ,  że s ta ła  legitym ację  
p a r ty jn ą  o t rzy m u je  się ty lko  je 
dęli raz w żyćlti 1 żaden z człon 
ków P ar t i i  zapom inać  nie powi 
nien, że PPli -o w ieć  tna być 
w zorem  me ty lko w pracy p a r ­
ty jne j i społecznej, let-ł także 
w życiu p ry w a tn y m ,  a w ah .ry  
m o ra ln e  w y różn iać  go pow inny 
n a  k ażd y m  m iejscu .
D rugim  z p rze m aw ia ją cy ch  jest 

tow. N isw iadołiisk t  I I  sak i  
N am . M ie j s k ie  ę P f t i  w Oho* 
rzaw ie. Po n im  p jzcm nw ia  tow. 
Nieroha i se k re ta rz  p rzys tępu je  
do w ręczenia  130 leg itym acji ,  
Każdy z w j czy tanych  podebedzi 
dn stołu i odbiera  swoją legity- 
inćSjo 7, rąk  członka kom isj i  
w eryfikacy jnej ,  S ckro ia rz  kola 
do rzuca  jeszcze kilka słów I u- 
rocz..«to,*ó się kończy. Dltigo 
wy-chodzl Ic p o e s z ło  1.000 osób 
jak ie  zg rom ądzlły  się na t a.i

ślaskfk]
KATOWICF W' cieniu welk 6  

wejście do ekstraklasy potskiej. 
śledzonych z wielkim  zaintereso 
Waniem przez cały polski świat 
eportowy, dalej rozgrywek o za. 
szczytny tytuł mistrza Polsiti w kl. 
A. (a tym sarnym róv niez o awans 
do ligi), toczą sie na SlasKu zacie 
te boie elim inacyjne o awrns do 
Ul. a" Śl. OZPN-u.

Dziesięć drużyn śląskiej B klasy

U roczystości. Ż egna jc ork iestrą  i 
fabryczna. U czestn icy  iej u r o c zy ,  
stości n ie  prędko ją zapom ną.

F. T.

K o m r o l a  w  s k l e p a c h  
c h o r i o w d k i c h

Społeczna K om isja K ontroli^
Cen w  Chorz-zwle, przeprowadzi*! 
la przed kilku dniam i akcję ltOhl
tromą w  sklśpaeh spożywczych.^ Ł już # ^  zc

ri6Źfllc/J'Ch; tćkś tj l-  fivtu azczęieiem w 2 sfrtipach Roe-
ityeh* ̂ po tdzietc^ch , tytoniow ych gi-yv ki te fcna.ldu^ sie lwi w fa-
| Ih. ^ zie Uońcowei 1 muszą być ukoó-

B rygada kon tro lna  skradająca^  czonę da 41 sierpnia ar., gdyż r  
się 2  30 a»ób akontro low -la  124 »nm tym wb. iiic piłknrikie kiuby
cbiCpy. Spisano dd protokółów  8tąsu« wlJJStBiefl idilL .iwą
lu-rnych, Cc. dowodzi, *e p ra w ie !  hnĄ* o n.ł«ł;'ad«IWo *1ą*lł* w serii 

kupców  lekcew aży sarzą - |  ł r ^ ™  n,edzlcl, ,  cyklu roz- 
dzent-a i n ic  -m acza  cen -m , f0żfrgw ć» o wejście do kh ó ro-
w afów  posiaaaflych na składzie.»  :egl, 3nQ 4 spojuanii z  oraku miej 

W 12 w ypadkach stw lefdz,onoi pg-jnnśmy ty lko  suche wyniki 
n adm ie the  pob ieran ie  cen Za ar* J tycł mec?ń\y. ciziś DosIgfDmy Się 
tykuły . k ió rych  cena maksyma! = J  pokrótce uzupełnić je dalsze 
na jest ustalona. ♦szczegóły.

Winni poniosą zasłużoną k a r ę . | 1g MT,ncK1 _  K o p  „ r e ń s k o
— —  — -   1  1:2 m

M i ę t  P P f t - s r ^ d . n i B ś c i e  T MUUCKl Gospodarze byli zmu- 
Q t ^ i 6 r a  b i b l i o t e k ą  I  "zW,i wystąpić do niedzielnego

K omitet

PODCF.A8 cięcia blachy w  gma-

Naukowyeh w Katowicach robotnik 
Będkowski Franóisscb ocjciąt lobie 
palce U lewej ręki. Pogotowie od-- 
wiozło nltszcząsnwegd ao szputaia 
U. 8. w K atowicach, (jp)
0  MIEJSKI Komitet Odbudowy 
fczltół w ostatnim cżoSit wysiał spe- 
ojalrie dbklsraejo do pesŁoscgóL 
nych kupców, rŁetniaSlnikow i za­
kładów na terenie m Katowic t 
prośbą o zaofiarowania narów w go ­
towce w b w naturze na urządzenie 
loterii fantowej. Z Utórhj dochód 
przeznaczony jest na odbudowe 
Pzkól. Bo *ej pory wpiynęla nie 
Zpaezna, jilość zadeklarowanych o- 
fiar, W zwlązKll l  tym Miejski Ko­
m itet Iłflbiidrwy ’ Śskól prosi po- 
Itezególne firmy h,. »Sóiiarowgne 
dary RfZesIatJ w najliliższyełl 
dnUeH uo Wydziału oświaty v i, p. 
pokój n r r.io w godzinsoh urzędo­
wych,
0  V' UBIEGŁĄ niedzielę Wybuchł 
W nocy pożar w piwnicy ob. F rie­
dricha, w budynku przy Rvnku 
n f 6 w Katowicach K»eby dvmu
Wydobywfijnce się z pi w ir (ty r,po 
strzezont zOstnly prze-,, tniesjitań- 
fow i którzy tplcfnhcm chcieli przy­
wołać pogotowie sim ży pożarnej, 
•fiik śiĘ óknznlo ipnrniy nie ntialy 
pniączenia z Rioeifl. Dopiero m ili­
cjant zdołał przy pomocy poż.oro- 
wskazu prżywolac, straż pożarną 
już o godz. 5-tej nad ranbm.

. spotkania w osłabionym — 3 rezer- 
Dzlółnlcow-j r*l>K wowymi — składzie. Giali poza

Śródm loścje z a w łu d ittii, sw y ch ' tym słabo, ustępując sw'emu prze-
Ckłunłtów Ófaz eżląnków  TnW a*j Ciwnikowi pod każdym wzgiedem 
rsystw tt F -m jnźrti Polska*p.a= | |Jr*-egraii w rezultacie zi służenie
dzIecKłej, zorgjmuawanych przy* bre5nK< nich ^ ‘:Dy'
D i,,ell.by , Że d l.;- 13 8. 47 r . |  , ;ozmu? ~  Szyr..iczeK 1 Fojcik byd 
^ , ŁłŁł. , * . . i  strzelcami bramek w zwycięskim
otwłdM  Ł .o llo k k ę  i « r u o h n m ,a |? , Cedziował ob. ZlMtail. 
tvypo4y«*»!nle k sią iek . I

Wypóż.ye.zMhi» „.R ścj się w io J  ,'łA *T “  BTTCH f a d /a o n k Ow  
knłu D zielnicy w K sto w lcae liJ  3:0 (DB)
pr«y ul. J s n r  ls ,  I, p ięlro , ♦  PAWŁÓW. Faworyt rozgrywek

o swej grupy Piast miroo że zespot 
♦  Ruchu stawiał zacięty opór, wygrał 
J  pewnie w pieknytn stylu 3:0 (1:0) 
4  umacniając swą pozycję leadera 

tabeli gr. I-szej.
Z7.K — A Z O T Y  C H O R Z Ó W  

1:2 (1:0)
ŻORY Kolejarze żorscy byli lep­

si tylko do przerwy, po zmianie 
pól chorznwianie, uz.yskali przew a­

gi ge. którei owocem były 1 bramki, 
Strażacy przystąpili do gaszenia# strz-lonc pr e* Piana. Sędziował 

ogn.a w maskach tlenowych. Po g o -J  oh. Guzy.
dzlnnej akcji ratowniczej zdołano *i EMINENCJA — 37 ORZEGÓW
Ugasić tlące się Stare materace, 
zwaiy drzewa i innych rupieci, Po 
Ugaszeniu ognia spostrzeżono. Iż Ka­
bel telefoniczny został przepalony 
na Skutek wytworzonej wysokiej 
temperatury, To było przyczyną od 
cięcia aparatów telefonicznych W 
budynku od sjtięi. Szkody są z-m.ez- 
nt. Przyczyny wybuchu pożaru do­
tychczas nie Ustąl&no. M. O, pro­
wadzi w tej sprawie dochodzenia

(otó

T E A T R

4:2 (3:1)
, XATO\VTCF.-DĄB Zasłużone zwy 
cięstwo wywalczyła sobit drużyna 
Eminencji iuż w pierwszej eząści 
rneczu w której wyraźnie aófo- 
Wij)a'  Po prz-rwie gra była Chao­
tyczna, obydwie drużyny opadły z 
sil, wykazując brak kondycji. Bar­
cik zdobył wszystkie bramki ‘ dla 
Eminencji.1 bęaąc jej najlepszym  
graczem. Dla Orzegowa obydwie 
bramki =1rzc)ił Podeszwa Redzi i -  

wał ob Duda.
Po uwzględnieniu wyn-Ków ni<»- 

'dficfeycB spotkań tabele rnzgry- 
w k obvdwńch gruD pi z.cdsfawiają 
się następująco:

GRUTA I
11 Piast Pawłów  
2) Puch Radzionków 
3i Kop Dpbiefwko

PORAĆiltlNKi O SO H IślE  
UOMe DIA W ii AKTACH 

ST, MA.łKOWAKIEGO
We środę, dnia 13 hm zjeżdża do 

Katowic zespól artystów warszaw­
skich teatrów na 2-dniowe w y sl.ep y^ 4i dbT S Bmlsko 3
w Teatrze im St, Wyspiańskiego, 4 p, x s  Murekl 6

Ujrzymy Karolinę Lubieńską, f  
:,rtyBtkę Pnpatwowego Teatru w, ? "A 11,
Warszawie W O to c ze n iu  Stefana j 3 Azoty Choizow
Wronckiego. znanego już dziś reży ♦ 2' Eminencja Dąb ..
aera | artystę, .lerzega Marca oraz I  3' Hejnał Kęty 
Adolfa Nowosielskiego. Z 4' a7 Grzegow

17:6
13:12
8:7
6*7
6: ifł

Tym razem zespól warszawski z .g l^ ) 7 , 7 .K /o rv  
pozns nns z prapremierą sztuki mio

14:7
13:14
3:6

16:14
h :10

7, o ł iydw óch  g ru p  po d ru ż y n ylO i  J

dego autora St Majkowskiego Be- f rvcbndxa do kl. A Si. OZPN-u. W 
dz.ie to areyzftbnwna, przemiła ko- 4 grupie pierwszei awans zapewnił
media
wy.

z życia powojennej WarSza- J już sobie Tiasl
k tó re g o  Rucli  z

Pawiowa obok 
Radzionkowa i

przeprawy z drużynami, które wy­
wiozły juz punkty z Bielska. Tru­
dno przypuszczać więc, by zespół 
ten mógł zagrozić i zansom tak 
Ruchu, jak i Kop. Dębieńsko. TS 
Murcki odgrywa roię dostarczycie­
la punktów

Odmiennie przedstawia się sytua­
cja w grupie drugiej. Tuta; stupro 
centowym faworytom jest tylko 
zespól Azotow z Chorzowa. Pozo­
stałe kluby mają, teoretycznie bio­
rąc równe szanse To tez dopiero 
wvniki przyszłych spotkań wyjaś­
nią zagmatwaną sytuację w tej 
gi upie.

Kalendarzyk ontatniei fazy zoz- 
e rw e k  o wejście do Ki. A przewi­
duje nastąpające spotkania (z
wyszczególnieniem gospodarzy na 
pie.‘wszym miejscu):

1*. 8. 47 r, 27 On.egów — ZZK 
Żory. Piast Pawłów — TS Murcki, 
Eminencja Dąb — Hejnał Kąty, 
Rop. dębieńsko — BBTB B ielika.

-7. S. 47 r. Tfc Murcki — BBTS 
Bielsko, Ruch Radzionków — Kop. 
Dębiensnc, Eminencja Dąb — Ą  
ZZK Żory H ejnał Kęty — rtzoty 
Chorzow

.  *  •
AUSTRALIA — KANADA 3:0 _ 

W PUCHAhSEA D A V IiS’A
Montreal. W rozsrywkuch teni­

sowych O puchar D at vis’a w  strefię 
półr., - amerykańskiej, Australia 
pokonała 6:0 Kanadę.

Australia spotka się w bież. ty­
godniu w Montrealu w finałowym 
meczu atrefowym z Czechoslow; cją. 
Barw Czechosłowacji Dromc będą 
Drobny i Cemik.

* • •
PIŁKARZE WljCIERŁCY 

W Wl r .A l Kl
Mejtled. Piłkarska dtuŁyna z Bu­

dapesztu FerenaUSiOSl Tom a Club 
pokonała zespół meksykański „A- 
tlante” 3:2 (2:0). Dc przerw j Wę­
grzy przeważali, później więcej a ta­
kowali Meksykanie.

OGÓLNOPOLSKI PROGRAM 
ROZGŁOŚNI POLSKIEGO RADIA
na środę, tinla 13 sierpnia 16*7 lokn

5,99 Sygnał. 8,05 Gimnastyka, 615 
Dziennik 7,15 Przegląd p issy , 7,a5 
Muzyka 7 55 Informacje. 8,05 
Skrzynka PCK. 12,06 V’iadomości. 
12.10 Na swoistą nutę. 12,25 Aud. 
dla wsi 1Ź,35 Utwory skrzypcowe. 
13,06 Z mikrofonem po kraju. 13,10 
Muzyka 14,00 a u u  im orm eeyjne. 
14,30 10 minut muzyki z płyt. 14,40 
MamUsine iiluczykl — słuchowisko.
15.00 Muzyka. 15.20 Pogadanka dla 
dzieci. 15.40 Arie koloraturowe 16,00 
Dziennik lfi.20 Od ipktu ao sym ­
fonii. 1(1,40 Przy głośniku. 16,45 
Skrzynka techniczna 16.50 Głua 
inlodych 17,00 Koncert rozryw, 17,30 
Kwadrans poetyek, 17 45 Aud kra­
joznawcza 18,00 Kónc życz. 18,35 
Konc. reklamowy. 10,00 Z zagad­
nień świata pracy 1B.1C U naszych 
przyjaciół. 19,30 Aud Chopinowska.
20.00 Z życia kulturalnego. 20 05 
W walce o zdrowie 20,20 Melodie 
(.wiata, 20.40 Aud, rozrywkowa 21,00 
Dziennik 21.30 M.izykn. 21,40 Pio­
senki 21,50 Kwadrans prozy. 22 10 
Wiar1 sport,, 22 15 Aud, rozrywko­
wa 23 00 Osi. wiad dziennika 23,20 
Muzyka 84.00 Hymn.

— m m ś

km. Zarząd Państw Przeiti. Feiinentacyineso
u mmi. Wracłiw 

f tO b tU ltU l#

spącjalist winiarskich 
i occarsk ch

Ogłoszenia: WROCł AW. LELEWELA 2.
(PAP1 2fll6kr

DRUGA
K S IĘ G A  

ŹUńQŁI

"rmwnidfwo-MEWAr
K A T O W IC E

ę ^ ^ ^ k U J E M I OD ZAŃ AZ
l  ^ Dr-,,.- mnAltł

uax ssAszrinsTk.
<ti„-Drat-v redakcj jnej m eśliw ii -e  ina.m 

Jezykó%v otjcyćb (rosyiskl. angiel-
'•glfl, ^ant-uski).
b«.'?eni„ coriziemsle od godz. tn do 12. 

'sń jO W lC E . nura SnhlpsklcEn 11. pok. IS

WojewDDZKi komenda Milicji boywateleK ej w Kaiowlcacn
Wydział Zaopatrienia  

o g ł a s z a

p r z e k a r m  n l « o ę i r o n I « k O n f
na ńostntt e nix«1 podanym  t . t ,  kuinu mstniennyeh 
imłesteoarjie):

Taśmy do maszyn 
ołówki różne 
Gumki hiassyHuwe 
Gumki ołówkówe  
stołówki
Spinacze biUfówb 
Z bijacie  

t Bibuły 
(j lĄtram ent niebieski 

Airai.ient czerwony 
Kalki maszynowe 
Matryca
Tusz do pieczątek 
Lak
Kaiki orówkowe 
Papier kancelaryjny 
Koperty

8(1 szt. 
2.900 szt, 

90 Szt, 
50 szt.

2.JOU s*t, 
U0 pacz. 
BO -aćZ, 
Bil ,zt. 
20 Itr.
0 Itr. 

9,000 8zł.
100 «zt. 
50 but.
3 tb. 

JO.J »rk, 
2,0od Szt. 
BflOu szf.

O ferty należy składat w ko,-ertacn zaiak iw_ 
nych w J k f  yncf ptsen  am iehein Wojewódzkiej 
Komendy M, O- Katowice, ul. Kllińmkiftfto »*

otw arcie  Kopi tt  ofertowych neetapl dnie S0. 
v t l l .  1 47 f- ( Bódł. 12-tel,

Wó.Uwódzk* Komendą M. <7, Kiiowłoe u>
strzegą sobie prawo unieważnieni* przMafBU. 
dobrowolnego wyboru oforente, 2B14kr

Każdy Polak członkiem P .G .K .!
ZAKŁADY HUTNICŻE -  HUTA BANKOWA 

w  u  \ b r o w ie  g ó r n ic z e j

I M I H k t t ) *

posiadaczy furmanek
z  zaprzęgiem Kenitim

c e le u  BohonanU pwrwnżH RiaierlilOw bn-
uoWianTcń M  tclrrile liii Mnruf,

Pisemna oferty proeitny nadsyłać niezwłocz­
nie pod naszym adresem dc Wydziału Technicz­
nego Zaopatrzenia, po Kój Nr 42

Ostateczny lermib. składania oferl uplw  , 7, 
dniem 16-go tierpnjl hr. (PAP)

Dnia 30 Vl« 1947 r. z b iu f i Zarządu Głów­
nego Centralnego Związku Zawodowego 

Metalowców or7,v ul Wateiki 3.

skradziono maszyną dopisania
Colona — JUniór Nr, rF  lUilfi Nr inWónti- 

rKOwy 1j46.
Ostrzega difc pfeed ha byciem, 2P20 kr

«**

BOCZlGM A KASA ObidCZBDNońOI
ODDZIAŁ W K A lu \ ,  iCACH

przetarg na dzierżawę
gabloiek reklamowych ha gittacho „Hote 
lu Monopol” w Katowicach ul Dworco­
wa 7 | DatcyAshiCgó S.

O ierty 7. wysokożcią czynszu dzierżawnego w 
zalakowanych .copertuch bt« znaków firmowych 
Z nipisem : „Oferta na dzierżawę gablotek” nale­
ży składać do godz. 12-tej 28 sierpnia 16*7 r. t.r
f idblnach urzędowych od 8 — 18 (w sobotę dc 

4-tej) W Dziale Administracyjnym Oddziału przy 
bl, 8  :pp»na 1.

Komisyjne otwarcie o iert nastąpi dnia 8u. 8. 
1947 t. o goda, 12-tej,

Zastrzega się p rMWo dowolnego wyboru ofe­
renta. unieważnipnfa przetargu bez podania Do- 
Wcóu 1 punoszenia z tego tytułu iakichkolwick 
od .zltodowań. . 2923kr

F a b m k a  M ra^ iih i N a r z ę d z i  W t e r t n ic z y c h
lv G  l i n  i k  u  M b  r i  e m  p o l s k  i rn k fG o il ic  W oj. R z e s z o w s k ie

p o s z u k u j e iSffik

T E C H N O L O G A
1 do K letow ania o a lew n lą  żeliw a 1 m eia ii k o lo ­

row ych  ora* ro b udow y tm ą d ze fl do od lew ów  
sta lo w y ch , —  M i e s z k a n i ć  z a p e w n i o n e 1

MRYBUNA R0 R0TNiCZA«
ODDZIAŁ W O P O L U  

dl, Odrourcnin II — łeiefon IBS

FANSTlVO\VY INSTYTUT HYDROŁOG1CZNO- 
AIETEOROLOGICZNY W W A R S Z A W I E  (ulica 
Oleandrów 6) 0 gła3*8 dodatkowy żapi* słuchaczy nfl

KURS dla personelu nic/negr siu iby meieoioloeicznei
Sz.Cżególowych informacji udziela Oddział 

Okręgowy D. i. M. w Katowicach fgm eh 
Urzędu Wojewódzkiego pokoi 502). 2942k,j

7 e d y n o  \ e k t w a  p o  p r a c y

CO t u i l  POWIEŚĆ

|  W olne posady

G, Jugephyi go 
8pr Jkobicrcy Fabryka

Maszyn I Oaiewnla
Żtdaza pod Zarządem 

Państwowym 
- HsLSRO 

przytmJe natychm iast 
wykwalifikowanego

IUTROMGATORA-ikę) 
Zgłoszenia Biuru Perso­
nalne. 29i5kr

Wytwórnia kapeluszy 
aamskich i męskich, f  isz 
i Rubinger Katowice. Sta 
wową 9. tel 313-48 puleca 
nnjpowsze modele na se­
zon 1e*lennv. 2900kr

P o k o j n j

Urzcdnicżk* na staoowl- 
sku poazukutc pokoju 
yrzv roazinU w Katowi­
cach. Wynagrodzenie do­
bre. Leakawe oferty kie­
rować du „Tiybuny” tv 
Katowicach ood Soli­
dna”.

r Wał am b r  w

Zjednoczenie Przemysłu 
Wełnianego W Bielsku, ul 
Inwalidów 2 poszukuje: 
technika budowlanego 
riiHszynistkl — ątenotyp, • 
.siki, kwalifikowanych 
tkaczy i wyszywaczek 
Zgłoszenia osobiste przyj 
muje tutejszy W:ydz-i05 
Personalny 2894ki
Pracownia gorsetów po­
szukuje dobrej szwacziti 
Wiadomości fachoym m e­
wi magane — Katowice, 
Ml.yńgka 45, m 6 1018 1
t  — - 1- —

^  Pocod fHMZuku|q |
Terhnik budowlany z u-
prawnieniem 45 Mat. ;zu- 
ka zatrudnienia Zgło- 
szenM ..Trvhn,-ia Rfibotni 
:'z,a" Cnorzów 3220g

Unlewątnlam zgubioną 
legitymacji. EPS. dowód 
osobiDy karlę reiestra- 
eyjhą RKU Lublin, za­
świadczenie obywatel- 
„twa polskiego oraz inne 
dokumenty na nazwisko 
Drozd Józ»f Lublin. Lu- 
. rrnwaks 10*20 a210g
Unieważniam zgubione
tymczasowe zaświadcze­
nie obywatelstwa pol­
skiego i inne dok. menty 
Jędryka Jan B ło tr .. 
pow. Strzelce. 2937kr
Unieważniam zgubioną
kartę repatriacyjni w y­
dana przez PUB Gdańsk 
ror* — Hora Franciszek 
Mikołów 3214g

Unieważniam zgubione
W s z e l k i e  d o k u m e n t y  p p  
nnzwiaho żlm oź ń w 
Mystowica, Kop 
  32l5g
Unieważniam skradzione 
wszelkie dokumenty na 
nazwisko Hampel Lud­
wik. Świelorhłowioer Wv 
zwolenia 3S, S22(ig



■w.

R P N I A
H ip o lita

W schód słońca — 4.58 
Zachód sto lica  — 20.25

ite ra tu ra  n e  zrodziła kom edi 
i n ik t m e w ym yślił te j fo:-mv lits- 
rackie.i. L ite ra tu ra , w brew  uew- 
nym .p o £ 'ad o m  — naślad u je  ra c e .  
bo skądże w ziąłby  sie tem at. je* 
żeli a u ‘or iak*.esoś u tw o ru  nie 
przeżyłby "ó? M ów im y n a ‘uraln ''e
o u tw orach  realistycznych , tych 
k tó re  za sa d ń c z o  tw orzą h isto rię  
lite ra tu ry .

Ko m edia n o w o ży tn a
zrodziła sie z zapustnych  pocho* 
dow, k tó rv ch  p ierw ow zorem  oy= 
łv pogańskie św ięta  w iosny . Na* 
przód tańczono  na  po lanacn , w o-

I AK O M
zyskuje coraz większq popularność

J a k  już zaznaczyliśm y, p rze-

t A K Y Ł O
!? 8 . 1£>2S r 

l '.i r i.tz rs tw a  św ia ta  w s trze  
Jar.m  z b ron i w o jskow ej w
Sztokholm ie; n a  zaw odach  
zdobywa ztotp oznakę t m i­
strzostw o św iata  fenom enal- 
n ?  strzelać polsk i W rzosek; 
r ą  6CO punktów  uzyskując  
śS2 m ożliw ych.
13. 8. 1932 r.

Rozgrywka o władzą w 
Micmcrech, H itler odrzuca  
ceslierow an e m u stanow isko  
w icekanclerza Rzeszy w  pu- 
•ąssoaip z teką prem iera pro  
sk icrr. £ada nelnej w ładzy. 
18. 3. jn.°7 r.

Z dobycie przez F a lsk ą  tni- 
strzosłw a św tata w  strzela­

łam z  łuków , na zawodach  
Jrr»niczyęb. w  Paryżu. Pola  
cy- z a fniuią T m iejsce. Zdoby­
wają m istrzostw o indyw idual 
nic i zespołow o. W m istrza- 
śiwacKj pań — Polska zajm u­
je H m iejsce no Anglii.

kom edią realistyczna, naw iązując m oru t i Kóć.
do kom edii sta iog reck ie i i do ko* D rugim  w e lk im  człow iekiem  te ważnie tem atarr.. kom edii bviy 
medii charak terów , a tru  by ł M olier (1622 — 1673), k tó  sp raw a  ak tua lne , w ażn e  d la  da*

C ifłlz  o e n n a r o  r.v sw oje tem aty czerpał z probl*=- nej epoki W czasie panow an ia
O lla lv 8 S{JB«rB m ów  i dziedzin bardzo poważ* s ty lu  rokoko kom ed ia  p rzy b ie ra

, _ . .  . . z a c z e t 0  U5 6 4  — 1618), doskonały znaw ca nych. W łaśnie on był -m istrzem  ko ckliw y, sie ianko  w v i p a s te rsk i ch i
cgn tsk  ' _ charak terów , m iel św ietne w y 5 m edii charak terów . Równocześnie ra itte r, a  pod Koniec w ieku  osiem -

czucie teso . co podoba sie npbltcz w e W łoszech tw orzy  ten  gatunek  nastefio przeradza sie aziąki wyły* 
nosci tea tra ln e j. N aw et d ram aty , lite rack i Coldom (1707 — 1793). w (/n  sen tym en ta lne j pow ieści an* 
w k tórych  „byjo" k ilka trupów  O jcem  kom edii skandynaw skie., g(elsk iej w  t. zw. kom eoiz płacz* 
po trafi! op .aw ić  w w zruszalaca i jęatt D uńczyk K olberg (1684 — liwa. Ten dość popu larny  w e Frar. 
p e łn a  poezji i n ie lra -c b lm e g o  hu* 1754).

' p rzep la tać  te  tańce  słow em , k tó re  
■ zdobyw ało d la ń e b le  co -a, więcei 

m iejsca %  cracip uroczystości. W 
te i p ierw szei rew ii św iata  zaczy* 
n a ią  ukazyw ać sie ch a rak te ry ­
styczne ivnv człow ieka głupiego 
i błazna, k tó rym  pow szechnie gar* 
dzono.

K iedv E urooa  przeżyw ała okres 
hum anizm u, sięgnięto  do wzory 
do T erenciusza. F la u ta  i A rysto- 
fanesa — t dzięki tem u wpleciono 
w p ierw iastk i staroży tne j kom edn 
pew ne zw yczaje ludow e i pocho­
dzące z w idow isk  pasyjnych . W 
tym  czasie kom edia zdobyw a so* 
bie pew na określona form ę lite* 
racka T yp im prow izow . kom edii.
0 k tó re i iuż w spom nieliśm y, zdo* 
byw a sobie obyw atelsk ie  p raw a 
w c Włoszech.

W ę d ro w n i k n m e tlia n c i
ktorzv  w padli na Domvsł wedro* 
w am a z kom ediam i w Anglii za* 
pożyczając innym  k ra jo m  ten  zwv 
czaj, bardzo często w  zależności od 
rodzaju  publiczności i w  chec* 
zdobycia lepszego zarobku  — im* 
p row izow a1’ n a  p redee  kom edie. 
N iek tó re  z  n ich były ew dze  liche
1 o rdynarne , a w  każdej z nich 
zaw sze odgryw ał pow ażna zole 
błazen. W Niem czech p rzeradzają  
sie te  początki w  t. zw. d ram aty  
zespołów  m ieszczańskich. ( .Mei- 
s te rs ingerów ’’)

N ajśw ietn iejszy  rozkw it ko* 
m edu now oczesnej przypada na 
koniec w ieku szesnastego i sie­
dem nasty . P o w sta ja  dw a rodzaje(7) ..Bracia muzułmańscy” zaapelo 

wali do wszystkich wiernych, aby kom edii: veaen 7, n icn aoprowa*
udali, siq do meczetów i modlili sie dza do n iebyw ałego  m istrzostw a 
za sprawę egipską S hakespeare—a drugi rodzaj był

?V  7 T 7 ,-T” tn f T T W l

uje JOZKf PRUTKOWSKI

Z C T R U i: ZAGADKI SPORTOWE 
»  Sekcja tenisowa „Pogoni” w Ka­
towicach otrzymała hst 1 Prezy­
dium Rady Ministrów:

— Na pismo z dnia 22. V. P re ­
zydium Rady Ministrów komuni­
kuje, że ob. Prem ier wyraził swa 
zaede na objęcie protektoratu 
r -d ylirdsmarerloM yrni M istrzo­
stwami Polski, które odbędą się 
w ■ '.(swicach nd 19 do 24 sierp­
nia.

Pyr, Gal*. K=>d' Ministrów 
m er J. Kuszo** *ki

zawodników czeskich, w ęgier­
skich .jugosłowiańskich, szwedz­
kich i rum uńskich 1 powodu — 
nie wyszczególnienia nazwisk tych 
zawodników.
Komu trzeba by wytłumaczyć, że 

Vrba czy Mitic to są nazwiska. Mo­
że w ydają się one niektórym urząd 
mczynom dziwaczne, ale znacznie 
dziwaczniejsze sa powody, dla któ­
rych chce się utracić najpoważniej­
szą budaj impreze krajowa, im pre­
zę nad k tórą protektorat objął P re­
mier Rządu tow. Cyrankiewice.

„PO R A C H U N K I O SO B ISTE Z K i  ROI IN A  L U B IE Ń SK Ą

N a tu ra ln ie  „ P o ra c h u n k i o sob iste"  w cudzysłow ie, pon iew aż 
je s t to ty tu ł w esołej kom edii, a  rów nocześn ie  a k tu a ln e j sa ty ry  
n a  obecne s to su n k i w ydaw nicze  w Polsce. 'A utor '-S tefan  M aj 
kow ski u m ia ł ten  c iekaw y  te n W  w pleść w b e z p re te n s jo n a l­
ną, lekką  akc ję  k o m ed iow ą — a resz ty  dokonała  św ie tn a  gra  
w arszaw sk iego  zespołu.

Obok d o skona le j a r ty s tk i P aństw ow ego  T ea tru  Polsk iego  
w W arszaw ie , K aro liny  L ub ień  sk.iej (na zdjęciu) w y stąp ią  
w „ P o ra c h u n k a c h  osob istych" Je rzy Marr, A dolf N ow osielski 
i S te fan  W rouck i — na scen ie  T e a tru  Ś iąsk iepo  w K atow icach  
dn ia  13 i 14 bm.

—ąr-ąd s^kcy ‘ tenisowej Pogoni 
Y"'Sł3ł ftć lipce nsst. lisr:

— p r -'rę  i* vizy *vi' ulow e d'a
r a M * —f-l-J* ó w :  Z g -
j. .,- i ,: --•■*-* Szolc,

r n .  Afbolh. Szigeili. K*f-

Nte mamy szczęścia do Dew*r- 
Cupu, nie mamy szczęścia do dewiz 

W Dewizkujiie odpadamv w pier­
wszej rundzie, w dewizach odpada­
my przy pierw s7 vm>f)iurokraty.cz- 
nym okienku HeM* i Rkonocki ra­
d ie  na rzeź de wUjidjiąd mp 
otrzvmali dewiz na 80.000 złotych.

Sekcja tenisowa Poroni dla s n r n -  
w-idzenia 16 zawodników o 
eu -o r-ic^ iej .pntrzebuie o polo-.yę 
rpWs-j bo wystarczy jei: 

loO koron czeskich (5 zawndoi-
n« cl. Fcjcrdl. Tp**nai, Pallada, ków/) * 7.140 złotych.
MUic Ta-acescu, Smith, Cacacu- 
lir. Bcrgelin.
A na list ten otrzyma! z Warsza- 

v>v dziwaczna odoowiedź:
Zwdm-ek Polsk.cb Związków 

Spor#o-ivy ch 
— Powołując sic na V/asze 

pitmo... zawńadriniam. te MSZ 
odmówiło rozpatrzenia podania 
o wizy v/jazdowe do Polski dia

125 florenów w egiersk '- !* fń za­
wodników! — 10 312 złotych 

460 dynarów lugns^w iańskńh  (3 
zawodników) — 3.200 złotych. * 

350 frankóy/ szw? i carskich (3 za­
wodników) — 8 300 ->otych.

Razem — 34.P5? złote.
Oto przeszkodj', k tóre stoją przed 

najbardziej atrakcyjnym  turniejem 
tenisowym w Polsce.

*  Chorwackie przedsiębior­
stwo Liniowe wyprodukowało 
cieszący się wielkim powodze­
niem film rtokumentarny Traw 
da o Puli". Film ten obrazuje 
terror, stosowany przez nieprzy 
jaciela i bohaterski opoi miesz­
kańców.

*  Fred Astalre t Bing Crosby
tarirąą j śpiew ają razem w' fil­
mie amerykańskim „Muzyka na 
św ięta”. ,

♦  W Hollywood ukończono 
film p t. „Młodzieńcze la ta” we­
dług powieści J. Cronina.

ATD M  I MIŁOŚĆ
,>EncvkiopecUa B rliannina" 

jest Jadną z t»ajsiai*z.ych eaey- 
kiorertii. Pier-śrsze jej “ gdani*  
jikaza łe  się w roku 1768,

W roku 1810 encyklopedia  
pośw ięciła rlew ii „miłość" aż > 
slrnn, w najnow szym  wydanl-t 
wyraz ten został zupełn ie  zlek- 
c'wrażony i jjominląty.

N ałom idsł wyrazów) „atom ” 
t  p ierw szym  w ydaniu pośw ieeo  
no tylko cztery w iersze, zsż  w  
najpnwwiyui w ydaniu  piąć bi­
tych stron.

c.ii rodzai rozw inął Nierr,rec js.o« 
tzebue (1761—1811). b a Łćlzo m ie r­
ny d ram atu rg . Is tn ia ły  oprć*.z te* 
go Komedie pow ażne, np. w  P o ls­
ce rep rezen tow ał t.en jodziti T. U. 
N iem cewicz 1751—18^1). We Fran* 
cji B cum arcnai?  dzi©k sw m m  ko- 
m e l o m  „Dyruiik Sew ilsk i”. „We* 
sele F ig a ra 1' b y ł ecrnym z na* 
tclrm eń rew olucji.

R om antyzm  wzbogacił komedt® 
o now e e lem enty , zrrńe*iił rów* 
n ież je i form ę,

Ałeksamter Fre d ro
był na jw iększym  poL kim  korne* 
diopisarzem  • )1793—1876). F red  'o 
operow ał n a  scenie typam* lu d z ­
kich  charak te rów , k tó re  ju ż  iwy* 
tn ienialiśm v, tem atykę czerpał z 
naazego życia. S tw arzał niezw ykle 
kom iczne sy tuacje  — opisując ży­
cie dw orkow  szlacheckich  i okre­
ślił m istrzow sko n a tu rę  szlachty 
(„Zem sta”). Jego kom edie n ie  tra ­
cą n ic  ze sw ej w artośc i i stano* 
w ią żelazny re p e r tu a r  naszych te* 
atrów .  " ; 1

K om edie obyczajowa, k to ie j za 
dan iem  by ło v. ierrit- odtw orzenie 
życia społeczeństw a, doprow atiza,ą  
do m istrzostw a  Francuzi, w  Pols* 
ce rep rezen tu ją  ja B liziński i Ba* 
łucki. W N orw egii stw orzył ' 14 
H en ryk  Ibsen (1823—19061. w pro ­
w adzając  w  n ią  p ierw iastek  :ra* 
gizm u. Za niezrów nanego m istrza 
tak ie j kom edii obyczajow ej u zn a­
ny  został B ern a rd  Shaw , geniał* 
n y  iron ista . w alczący z angielstcą 
obłuda, w n ik liw y  obserw ato r prze 
m ian  .Tapłecznych. We F ran c ji 
Cailtavet. i F le rs  opisyw ali w  ko* 
m ediach życie Trzeciej R epubliki. 
.P raw ie w każdym  ich' dram acie 
ieden 7 aktóy* dnieje się w gabi* 
necie jakiegoś m in is tra  N iem cy 
6 * 1  m ieli .godnych uw ae. orzedsia 
w jcieli liom ed’ , na*om iast Rosja 
Sow iecka stw orzyła szereg świet* 
nvch  pozycji, m aiac zresztą  w  
sw ej lite ra tu rze  tak a  znakom itość, 
ja.k Gogol (1807 -1852) („Rewizor 
z P e te rsb u rg a ’’).

W Polsce — Z apolska w szeregu 
kpm edii. a p rzede w szystk im  w  
„M oralności nani D u lsk ie j” 'stwa. 
rza doskonale postacie kom ediow e 
z k tó rych  n a jśw ie tn ie jsza  i odw ie 
ozna, doskonale uchw ycona, je s t 
w łaśn ie  pan i D ulska. Innym  
przedstaw icielem  polsk iej korne* 
dii jes t P trzy risk i, k tórego korne* 
dle przew yższają artyzm em  i bu* 
dow a sztuki Zapolskiej, w p lą tane  
sa jv. K ffisB u ac ie  kom iczne ; spo* 
ra  doza tr a g iz n i i (podobnie jest u 
Zapolskiej).

K om edia zyskała sobie 0 - 
erom na popularność w Pois- 
cc :i odniosła na p rzestrzeni la t 
duże zw ycięstw o lite rack ie  i wiel* 
kie sukcesy sceniczne.

ł6? .' f  * ' ł t a
2  .** ' ■ .  ■ >  
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Akcja zapoczątkowana przez Dział 
Kulturalno - Oświatowy JRYBUNY 
ROBOTNICZEJ" zatacza coraz szer­
sze kręg- i zdobywa coraz więcej zwo 
lenników wśród wy bitnych artystów.

F E L I K S  P A R N E L L , o ś w ia to w e j sław ie im s trz 
s ztu k i ta n e c zn e j, o fia ro w a ł sa m o rzu tnie  S T O  B E Z ­
P Ł A T N Y C H  B IL E T Ó W  na w ystę n  zestroju b a le to w e g o , 
k t ó r y  otJbe-lzie sio dnia 18-g o  i 19-u o  w  T e a t r a  Im . 
Stan isJaw a W ysniańskieob w  K a to w ic a c h  o o. 19 30,

Będziemy walczyć nieustępliwie o 
dostęp do sal teatralnych dla robot 
ników.

Nie chcemy mówić o teatrze - 
robotnikom

Chcemy ich widzieć w teatrze t
V

Katowice, 11. VIII, 47.
Szanowny Obywatelu Redaktorze!

C h c ą c  c h o ć  w m i n im a ln e j  mierze przyczynić się du 
p o p u l a r y z o w a n i a  s z tu k i  tanecznej wśród robotnihira. 
J i a r u i e m y  n a  18 i 19. VIII br. n a  nasze dwa występy  
— 100 b e z p ła tn y c h  (po 50 na każdy występ) bHetow 
d ia  r o b o t n ik ó w  n a  r ę c e  OKZZ. SzczudI-ość  sali teatru 
i c a ł k o w i t y  b r a k  f i n a n s o w e j  pom ocy — m e  pozwala 
n a m  n a  w y d a tn i e j s z y  u d z ia ł  w p ię k n e j  ak c j i .

Z poważaniem
FELIKS PARNELL

NOWY PROGRAM BALETU PARNELLA*
Imponujący ilością poematów tanecznych program (3 

części:  pierwsza i trzecia o charakterze wi dowiskowi  m, 
druęa eksperymentalna — w całości  38 tańców)  wzbudził  
zrozumiałą sensację.  Niewątpl iwie występ  Parnella stanie  
śię najbardziej atrakcj jnym wydarzeniem artystycznym  
w naszym mieście

K R O N I K A  K U L T U R A L N A
N O W I DYRYGENT 

FILHARMONII LUBELSKIEJ

SZKOŁA MUZYCZNA 
W KOŁOBRZEGU

•j&SJ4a stanowisko stałego dyrygen­
ta Filnarm onii Lubelśkiej powoła­
ny -.ostał prof. Adam Wylezynski,

AKT OSKARŻENIA
Tu nie pomojra żadne w ybiegi 
W ojskowy sąd — nailepsza m aść na (sz)pKgt

PUK

Z inicjatywv miejscowych dzia 
łączy muzycznych przystąpiono w 
Kołobrzegu do organizacji szkoły 
muzycznej. W wyniku poczynio­
nych starań  uzyskano już stosow­
ny grnach. Szkoła ma być otw arta 
z początkiem nowego roku szkol­
nego.

WYSTAWA SZTUKI LUDOWEJ
W Sopocie zorganizowana została 

wystawa sztuki ludowej. Celem wy­
stawy jes t propaganda przedmiotów 
artystycznych, które w ytwarzane są 
na terenie kraju, lecz ni* zostały 
dotychczas wyzyskane w handlu za­
granicznym.

*OTV#*-W.
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— Proszę pomyśleć,  czy  nikt się tli nie wałęsał  koio

f  \  ^ AMERYKI
T -T u m ocły-fo  W A N D A  MF-1 C E F

Trzeba wracać do siebie. Na palcach pizesztdt  hall, 
pajtem kuchnię,  wreszc ie  zeszedł  do piwnic.  Szczel iny pie­
ca je.ia.yly się gorącą czei'wieniąi piomień huczał,  w c i ą ­
gany wVł m powietrza.  Czy była wreszcie spa'ona? Ale 
naw e t ,  ieżeli nie, komu wpadnie na myśl,  żeby jej s - u k a ć  
w  piecu? Wszedł w swoim poko,u do szafy w ^ścianie,
p r zy m kn ą !  drzwi i s łuchał .  Milczenie.  Wylaz ł ,  i by nic iję 
p rze sz k a dz a ł o  r zucić się t am na p ie rwszy  d ż w i e k , ; zdjął
b ty Znów legł na łóżku,  i  my ślą, rozbujana tysiącem  
m n j l i ó w  Mógł  uciec,  mógł zostać,  mógł  nawel zejać na 

dół i przyznać się do wszystk iego.  Sa ma rnj.śl o tech s z e ­
roko rozpostartych gośc ińcach  dawała mu poczucie s w o ­
body, życ ie  było w jego ręku, t rzymał  swoją przy sztosu 

ló. ramionach.  Nigdy przecież nie pomyślał ,  iż tego dokonał  
on.  skromny,  czarny chłopak.

Zaskoczy ł  z łóżka,  słysząc głosy.  Tak sie  zagłębił  w 
m y ś l a c h  że przestał rozróżniać,  co s łyszał  naprawdę,  a co  
jJ&Tnie vv wyobraźni  Tak, usłyszał na dole kroki Rzuci!
s?ę "do -szafy," kroki scichły.  Potem usłyszał  ciche Ikame.
Tu Pcggy .  Łkanie malało i rosło. Sta! tak długą chwilę,
s h s g ą c  jej lęk i długi jęk wiatru za oknem Potem łkanie
ucichło i znów ozwały  się kroki. Czy usłyszała dzwonek?  
Me potem kroki znów się ozwah':  widocznie P eg g y  po­

s z ł a  pn coś  i zaraz wróci ła.  Usłyszał  gruby głos  męż-  
c z i z n y .  Nie zindetyfikow ał go nd razu, potem zrozumiał ,  że 
tc g łr s  Brittena.

— I gosposia znalazła list?
— Tak.
— Kiedy?
— Jakąś godzinę temu.
— I na pewno n ik o le  nie byto?
— 3y ł podłożony pod drzwi.

domu czy koło bram'?
— \ i c .  nikogo nie by ło . prócz runie i chłopca.
— Gdzie on iest teraz?
— Pewno u siebie. |
— Czy gosposia widziała kiedy icgo pismo?
— Nie, panie Bntteri.
— Czy gosposia mo że  sie domyśleć,  może  zgadnąć,  

kto by to mógł  pisać?
— Pojęcia nie mam — jęknęła.
Głos Brittena umilkł. Potem s łychać bvło r a f e  ciężkie  

‘kroki. Krzesła zatrzeszczały.  Bj ło  widać w kuchni • więcej  
osób. Kto to mógł  być? Po ruchach można  było poznać  
mężczyzn.  Teraz znów odezwał  sie Britten.

— Peggyj  jak się zachowuje ten chłopak?
— Co pan pod tym rozumie?
— Czy jest inteligentny? Ruchliwy?
— Nie wiem, proszę pana. Zachowuje się. jak inni | Ł  

torowi.
— Czy mówi „tak, psze pam“ i „nie, psze pani?"
— Tak panie Britten Jest grzeczny.
— Czy próbuje się wydać  g łupszym,  niż jest w istocie
— Nie wiem,  panie Britten.
— Czy nic nie zginęło od czasu,  jak tu mieszka?
— Nie, chyba nic.
— Czy nie obrazi) gosposi ,  albo co ’
— Nie, ach nie!
— Co to za gatunek chłopca?
— Taki spokomyijniurzyńsk i  chłopak. To wszys tko,  co 

o nim mog ę  powiedzieć.
— Czy on co czasem czyta?
— Nie widziałam.
— A rnoże czasami  mówi bardziej inteligentnie,  a cz a­

sami mniej?
— ‘-Nie, panie Britten, do mnie on mówi  zawsz e  jedna 

kowo.
— Czy nic nie zrobił takiego,  co by się pozwalało do­

myślać,  że coś  wie  o liście?
— Nie,  panie Britten.
— A jak go o co spytać, czy  odoowiada natychmiast, 

czy namyśla się nad odpowiedzią?

— Nie proszę pana, mówi i postępuje zupełnie natu­
ralnie.

— Czy nie mówi do kogoś „towarzyszu"?
— Nie, pariie Britten.
— Zdejmuje czapkę,  wchodząc do domu?
— No, chyba.
— Czy siada bez zaproszenia,  jakby byt przyzw ycz a­

jony siedzieć w obecności  białych ludzi?
-- Nie,  dopiero, jak mu powiedzieć.
— Czy sam się odzywa,  czy tylko odpowiada na pyta­

nia’
— Wydaje mi się, że zawsz e  czeka,  żeby go o coś  

spytać.
—  Gosposiu,  proszę uważać .  Czy podnosi głos  przv„ 

końcu zdania,  tak, jak to robią Żydzi? Rozumie gosposia?  
Peggy. i rozumie ,  «taram się zgadnąć,  czy bywał u komu ­
nistów..,  uira
,  — Nie, mówi.  tak jak inni Murzvni.

— Gdzie P e g g y  mówi,  że jest teraz?
— U siebie na górze.
Bigger uśm iechał się, kiedy ten głos p r z e s t a ł  pytać. 

Tak, Britten próbuje go słapać, próbuje coś znaleźć prze­
ciw  niemu: ale nic jakoś nie m oże znaleźć. Czy przyjdzie 
teraz do niego? Wtedy usłyszał inne głosy:

— Dziesięć do jednego,  że ona tne żyje.
—  Tak,  za w sz e  ich wreszc ie  wykończą.  Najpierw z ła­

pią, a potem się boją. Wydaie  im się, że potem też po­
trafią zidentyfikować trupa

— Czy stary chce płacić?
— Oczywiśc ie ,  chce odzyskać córkę.
— To tak, jakby oknem wyrzuci ł  dziesięć tysięcy do­

larów.
Po prostu chce odzyskać dziewczynę.

— Przysiągłbym,  że to czerwoni  chcą m-eć pieniądze.
— Możl iwe.
— Oni tak zarabiają Podobno znów ten drab, który 

oor-wał syna f mdbergha,  no, ten B unn Hauptmann,  mbil  
to dla faszystów.  Też potrzebowali  p;eniędzy.

— W ystrzelałbym wszystkich, jąk psy, czerwoni czy  
nie czerw oni­

ec, rf. n.J

p e s ł s a t
mm

□  O koronacji ^Iekaandra I na 
cara, komunikował Talleyrand 
Napoleonowi: „Car siedł na ko­
ronacje, przed nim kroczyli 
mordercy je*p> dziadka, po bo­
kach szli mordercy jego ojca, 
a ze nim jego wiasnl mordercy”-

w yśw ietla obiaz  
p. t

„ŁOWCY LIMERYKÓW”
(Gazeta Ludowa)  

C zyteln ików  n aszy ch  
pro s im y  o ta sk aw e  do­
sta rczen ie  n u m eru  57 
ty g o d n ik a  „P rzek ró j' 
z dn ia  12— 18 m a ja  z. li 
m e ry k am i Ja n u s z a  Min 

kiew icza.
Nie wiedziel iśmv,  że 

. .Gazeta Lu do w a” zaczvn3  
rozczytywać  się w  Minkie­
wiczu

Przeczytajcie jeszcze Le; 
ona Pasternaka i Leca, 1 
zaprenumerujcie „Szpilki1*- 
M oże coś z tego wyniknie
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